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Przemiany 


Jest rzeczą bardzo interesującą śledzić 
ewolucję, jaką przechodzi myśl politycz- 
na na Litwie, nastawiona do niedawna 
jeszcze bardzo jednostronnie w kierunku 
wyłącznie antypolskim. Nie znaczy to, że- 
by ów kurs antypolski uległ jakiej zasad- 


niczej zmianie. Tego dotąd nie można 
stwierdzić i może byłoby zawcześnie ocze- 
kiwać takiego zwrotu. Ale jedno jest pe- 
wne, że horyzont litewskiej myśli poli- 
tycznej znacznie się rozszerzył i że zaczy- 
na ona spostrzegać takie zjawiska, które 
dotąd były dla niej niedostępne. 

Stało się to pod wrażeniem wydarzeń 
w Kłajpedzie, które, jak wiadomo, dopro- 
wadziły do poważnego zaostrzenia stosun- 
ków litewsko-niemieckich. Sprawa Kłaj- 
pedy Zmalazła się na porządku obrad 
ostatniej sesji Rady Ligi Narodów, która 
przekazała ją do międzynarodowego try- 


' bunału w Hadze. Ma on rozstrzygnąć sześć 


pytań, postawionych przez państwa, gwa- 
rantujące stan rzeczy w Kłajpedzie, wy- 
tworzony tam po zajęciu jej przez Litwę. 
Pierwsze z tych pytań brzmi: „Czy guber- 
nator kraju kłajpedzkiego posiada prawo 
odwołania prezesa dyrektorjatu?* Jest to 
pytanie, zdaniem prasy litewskiej, naj- 
ważniejsze. Sadzi ona, że winno ono być 
rozstrzygnięte w sensie pozytywnym, gdyż 
nie kto inny, tylko gubernator, wyznacza 
prezesa dyrektorjatu, Pozytywne rozstrzy- 
gnięcie pytania pierwszego na korzyść 
Litwy przesądziłoby w tym samym sensie 
pozostałe pytania. 

Prasa litewska, a wśród niej głównie 


„Lietuvos Aidas“, zaczyna sobie zdawać 


sprawę, że Niemcy na odcinku kłajpedz- 
kim usiłują osłabić Traktat Wersalski, 
Dażenie Niemiec przypisuje prasa litew- 
ska temu, że Litwa nie ma potężnych 
sprzymierzeńców. Gdyby Niemcom udało 
się — pisze „Lictuvos Aidas“ — przeła- 
manie Traktatu Wersalskiego w Stosun- 
ku do Kłajpedy, to wówczas odzyskanie 
Górnego Śląska, korytarza gdańskiego, 
a nawet Alzacji i Lotaryngji, stałoby się 
zadaniem znacznie łatwiejszem. Tak się 
przedstawiają dążenia Rzeszy niemieckiej, 
które semi Niemcy Określają jako „Be- 

relung des deutsches Volkes“ (wyzwole- 
nie narodu niemieckiego). Gdyby Litwa 
tolerowała zakusy Berlina w kraju klaj- 
pedzkim, to nie tylko sprzeniewierzyłaby 
się interesom własnego narodu, ale po- 
nadto wyrzadziłaby szkodę innym pań- 
stwom. Zrozumiałą jest więc jednomyśl- 
ność społeczeństwa litewskiego, które bez 
zastrzeżeń popiera zdecydowane stanowi- 
sko swego rządu w Sprawie konfliktu 
kłajpedzkiego. 

Trzeba przyznać, a czynimy to bez 
żadnych złośliwości, że dotychczas w pra- 
sie litewskiej nie czytało się nigdy po- 
dobnych opinij, podkreślających z takim 
naciskiem solidarność państw, które za- 
wdzięczają swe istnienie i niepodległość 
traktatom pokojowym, zawartym w wyni- 
ku wielkiej wojny. Litwa dotąd z całą 
konsekwencją wyłamywała Się z tego so- 
lidarnego frontu i opierała Swą politykę 
zagraniczną na ścisłej współpracy właśnie 
z temi państwami, które zupełnie jawnie 
dążą do obalenia Traktatu Wersalskiego 
i innych układów międzynarodowych, 
gwarantujących obecne status quo w Eu- 
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Miesięcznie | 


na Litwie. 


ropie. Niemcy i Sowiety były temi pań- 
stwami, w których towarzystwie czula się 
Litwa najlepiej, sądząc, że przy ich po- 
mocy odbierze Polsce Wilno. Polityka ta 
okazała się nad wyraz krótkowzroczna: 
z Niemcami jest dziś w ostrym zatargu, 
a Sowiety mają inne ważniejsze kłopoty, 
żeby zajmować się sprawami Litwy, pomi- 
jajac już ten fakt, że wogóle byłoby nie 
do pomyślenia, żeby w zatargu Litwy 
z Niemcami wypowiedziały się po stronie 
pierwszej. 

„Lietuvos Aidas“ jeszcze raz powraca 
do sprawy współzależności zagadnienia 
Kłajpedy od innych zagadnień, znajduja- 
cych się w obrębie bezpośrednich interc- 
sów Polski. Pisze bowiem, między innemi: 
„Formalnie w Hadze sprawa będzie się 
toczyła pomiędzy Litwa a sygnatarjusza- 
mi konwencji kłajpedzkiej. W szczególno- 
ści jednak najbardziej zainteresoswanemi 
są Niemcy. Niemcom zależy na tem, by 
konwencja i statut kłajpedzki były in- 
terpretowane w ten sposób, ażeby upraw- 
nienia władz litewskich w Kłajpedzie ze- 
stały ograniczone do minimum, a Berlin 
mógł tam rozwinać ożywiona akcję germa- 
nizacyjną. Z punktu widzenia materjałne- 
go kraj kłajpedzki nie przedstawia dla 
Niemiec tak wielkiej wartości. Zagadnie- 
nie Śląska, korytarza gdańskiego lub też 
Alzacji i Lotaryngji posiada dla Niemiec 
bez porównania większe znaczenie, Tu 
jeszcze raz potwierdza się fakt, że kraj 
kłajpedzki interesuje Niemcy przede- 
wszystkiem jako majsłabszy punkt Trak- 
tatu Wersalskiego“ 

Konkluduje „Lietuvos Aidas* w ten 
sposób: „Sprawa, która będzie rozpatrzo- 
na przez trybunał haski, posiada raczej 
charakter polityczny, miż prawny, a jej 
wyniki interesują mie tylko Litwę, ale 
również inne państwa, w ten czy inny 
sposób związane z Traktatem Wersal- 
skim“. 

Podkreślamy jeszcze raz rosmace Co- 
raz bardziej poczucie solidarności Litwy 
z temi państwami, które nienaruszalność 
Traktatu Wersalskiego uważają za naj- 
ważniejszy kanon swej polityki. Jest to 
już zwrot bardzo poważny. Teraz należy 
oczekiwać, że Litwa wyciągnie z tego na- 
rzucające się same konsekwencje i szu- 
kać będzie porozumienia z temi właśnie 
państwami, z któremi łączą ja wspólne 
i bardzo żywotne interesy. Wśród tych 
państw znajduje się na pierwszem miejscu 
Polska. A. D. 
m E 


Nie chcą rubli sowieckich. 
Firma amerykańska zrywa z Sowietami. 


Nowy Jork, 19 kwietnia. Wielka fabryka 
maszyn w Detroit firmy Albert Kahn. najwięk- 
sza podpora sowieckiej piatiletkj w dziedzinie 
rolniczej, zerwała stosunki handlowe z Roeją 
sowiəcką z powodu zatargu walutowego. Nie 
mając złota, Rosja sowiecka chce płacić rubla- 
mi, na co firma nie chce się zgodzić, uważając, 
iż jest to pieniądz dla niej zupełnie bezwarto- 
ściowy. Kontrakt, jaki upłynął z końcem mar- 
ca br. nie został odnowiony. Firma Altert Kabn 
zatrudniała w Rosji tysiąc inżynierów į techni- 


| ków sowieckich, pracujących pod nadzorem 24 


inżynierów amerykańskich w przemyśle trakto- 
rowym w Stalingradzie. 
tn NĄ miecz 
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napadu żydowskiego. 


Motywy wyroku na Wulfina. 


Warszawa, 19. 4. (Telef. wł.) Motywy wy- 
roku sądu wileńskiego w sprawie Wulfina 
obejmują 10 części. W części pierwszej sąd 
omawia przebieg zajścia u zbiegu ulicy Tro- 
ekiej i Zawalnej, mianowicie moment, kie- 
dy na dorożkę, wiozącą konającego Wacław- 
skiego napadł tłum żydów, a Wulfin rzucił 
kamieniem w umierającego studenta i trafił 
go w głowę. 


W części drugiej motywy zawierają ogól-| 


ną charakterystykę zajść listiopadcwych. — 
Stwierdzono, że aczkolwiek były godne po- 
żałowania wypadki na terenie uniwersytetu, 
mianowicie niedopuszczenie na wykłady stu- 
dentów żydowskich, to jednak za zbiegowi- 
sko uliczne całkowita odpowiedzialność spa. 
da na młodzież żydowską. Stwierdzono, że 
żydzi napadali grupami na przechodzących 
studentów-Polaków. Ś. p. Waeławski został 
napadnięty i Śmiertelnie raniony przez ży- 
dów, którzy przygotowali szereg zasadzek. 
Niczem nie był usprawiedliwiony napad ży- 
dów na dorożkę, w której wieziono konają- 
cego Wacławskiego do szpitala. 

W części trzeciej į czwartej motywów sąd 
stwierdza, że naród polski niedał powodów 
do nienawiści ze strony żydowskiej, że jed- 
nak istnieje nienawiść żydów do chrześcijan 
wogóle į właśnie ta nienawiść spowodowała 
napady s za węgła i kamionowanie umierają- 
cego Wacławskiego. 

W części piątej i szóstej sąd kwalifikuje 
czyn Wulfina jako objęty artykułem 122 ko- 
deksu karnego (udział w zbiegowisku ulicz- 
nem, zorganizowanem s powodu nienawiści 
płemiennej), oraz analizuje ten artykuł. 

W części siódmej sąd stwierdza, że Oguza 
i Załkina uniewinniono z powodu braku do- 
statecznych dowodów winy, wreszcie w czę- 
ścj ósmej į dziewiątej sad szczegółowo Toz- 


patruje winę Wulfina i wymiar kary. Srodeť 
zapobiegawczy w stosunku do Wulfina, po- 
zostawienia na wolności za kaucją 3000 zł, 
sąd postanowił utrzymać w mocy. 

Obrona zapowiedziała apelację. Ogłoszo. 
ny wyrok wywarł olbrzymie wrażenie, Tłum 
żydów, obecnych na sali w czasie ogłaszania 
wyroku, rzucił się ku oskarżonym, winszował 
Oguzowi i Załkinowi uniewinnienia i wyra- 
żał współczucie Wulfinowi. Adwokat Czerni- 
chow, znany dzałacz syjonistyczny, głośno 
płakał. Miejscowe pisma polskie j żydowskie 
wydały nadzwyczajne dodatki. 

Żydowska Agencja Telegraticzna podaja 
z motywów wyroku następujące szczegóły: , 

„Mimo oświadczenia obrony, iż w Wilnie, 
mieście Gaona i Mickiewicza nie ma miejsca dla 
nienawiści rasowej, sąd stwierdza, że j*dnak 
żydzi ożywieni są wielką i głęboką nienawiścią 
do chrześcijan, a w szczególności do Polaków, 
która to nienawiść ma źródło swe w czasach 
inkwizycji, kiedy żydów palono na stosie. 

Sąd stwisrdza, że artykuł 122, który włączó 
ny został do kodeksu karnego w dawnej Rosji 
w celu obrony żydów, w tym wypadku musi 
być zastosowany przeciw żydom. 

Ekscesy, które miały być stłumione przez, 
władze uniwersyteckie, zostały przaz studentów, 
żydowskich przeniesione na ulicę. To co grupy: 
młodzieży żydowskiej zdziałały na ulicach wł- 
leńskich, można nazwać pogromem, 

Wkońcu sąd stwierdza, że wyrok i motywy 
zapadły jadnomyślnie. W wymiarze kary dla 
Wnulfina wzięto pod uwagę młody wiek oskarżo 
nego i fakt, że mie był on dotąd karany, to i 
też zastosowano wymiar łagodny. W odniesje=, 
niu do Załkinda i Oguza wina ich nie została, 
stwierdzona i dlatego sąd ppstanopił obu mnis 
winnie", M OB alk 


Kampania wyborcza we Francji wre. 


Warszawa, 19. 4. (Telef. wł.) Kampanja 
wyborcza we Francji wre w całej pełni. Mi- 
nistrowie, przywódcy obecnej większości, 
szefowie opozycji: Herriot i Blum, wygłasza- 
ją codziennie olbrzymie mowy programowe, 
które niesposób streszczać w krótkich spra- 
wozdaniach telegraiicznych. Naturalnie kał 
dy z mowoów zapewnia słuchaczy o zwycię- 
stwie swej partji. Dziennik „Oeuvre“ przed- 
stawia sytuację w sposób następujący: 

Tardieu prowadzi otwartą walkę z socja- 
listami, oszczędza radykałów ji właściwie 


mie chce za nic wyrzec się prawicy. Blum 
stawia warunki radykałom, którzy roztrop- 
nie unikają odpowiedzi. Socjalista Maróuet 
wypowiada się bez zastrzeżeń za udziałem | 
socjalistów w rządzia radykałów. Jedynia 
Herriot stoi na gruncie obrony ideologji pro-. 
gramu partjj radykałów i oczekuje ze spo- 
kojem werdyktu głosowania powszechnego. 

Obraz ten odpowiada w przybliżeniu istot- 
nej sytuacji wyborczej z zastrzeżeniem, że 
prognostyki, choć przychyine łewicy, nie prze- 
widują jednak zbyt radykalnych przesunięć 


lezceważy prawicę Marina, minister Reynaud | na lewo. 
EC OE CEE EE WE OOO RADZE E WRSZSZYSRZZROEON 


Lwycięstwa wyborcze Polaków 
w Czechosłowacji, 


Morawska Ostrawa, PAT. W wyborach 
gminnych, które odbyły się dnia 17 bm. w kil- 
ku gminach na Śląsku cieszyńskim Polacy uzy- 
skali pomyślne wyniki. 

W Lutyni Niemieckiej, która posiadała do- 
tychczas większość czeską, Polacy zdobyli dwa 
nowe mandaty, uzyskując wraz z polskimi ko- 
munistami 16 mandatów na 30. 

W Szumbarku powiększył się polski stan 
posiadania o 1 mandat. podobnie jak i komuni- 
stów polskich. Czesi otrzymali obecnie 7 man- 
datów z 18. 

W Końskiej Polacy mają 19 mandatów, ko- 
muniści polscy 7, Czesi 4 


Pos. Dobroch odsiaduje karę, 

Warszawa, 19. 4. (PAT). Poe. Władysław, | 
Dobroch (Str. Ludowe) rozpoczął odsiadywanie 
kary więzienia. Pos. Dobroch w swoim czacie 
został skazany na 2 lata więzienia z pozbawie- | 
niem praw. Wyrok ten po przejściu wszystkich, 
instancyj został zmieniony tak, że pozostaje mu | 
jeszcze 7 miesięcy więzienia. 


CHOROBA P. PREZYDENTOWEJ. 


Warszawa, 19. 4. (Telef. wł.) Pani Michalina 
Mościcka, "małżonka Prezydenta Rzplitej, po- 
ważnie zaniemogła. 

P. PRYSTOR W WARSZAWIE, 


Warszawa, 19. 4. (PAT) P. Prezes Rady. 
ministrów Aleksander Prystor powrócił dziś 


W Lesznie -Dolnej Polacy 17, komuniści |; objął urzędowanie. 


polscy 7, Czesi 5, Niemcy 1. 
W Gródku Polacy 9, komuniści 
Czesi 5. 


polscy 4 


NIEPOKOJE W KURDYSTANIE, 
Moskwa. 19. 4. (PAT) Z Kurdystanu dono- 
szą o ożywionej działalności niepodległościow- 
ców kurdyjskich. Przywódca ruchn Dżafar Sul- 
tan przebywa obecnie w Iraku, który odmawia 
wydania go w ręce władz perskich. 


z urlopu wypoczynkowego do Warszawy 
m af aa 
Warszawa, 19. 4. (Telef. wł) Powrotu 


marsz. Piłsudskiego oczekują albo dziś w no- 
cy, albo w środę rano, 
-o 
ZŁOTO PLYNIE DO PARYŻA. '*.__ 
Paryż. PAT. 173 baryłki złota wartości 270 
miljonów franków wyładowane zostały z o- 
krętu „Bremen™ į przewiezione do Paryża, 


Str. 3 


„Psychologiczne“ kłopoty p. Ozjasza 
Thona. 


P. Ozjasz Thon nie chce „krytykować“ 
wyroku skazującego Wułlfina na 2 lata wie- 
zionia za udział w ekscesach w Wilnie, Ale 
— oświadcza — ma kłopot z pewnemi pyta- 
niami „psychologicznemi*, 

„Przypuśćmy — pisze w „Nowym Dzien. 
niku", — że faktycznie Wnifin czynnie bral 
udział, Pytanie jest tedy: Jakie po temu 
miał motywy? Czy miał nisnawiść rasową 
do tej polskiej młodzieży, która przyszła 
bić jego i jego braci? Czy on wyprawiał się 
na nich, czy oni na niego? Czy okazywał 
im nienawiść ślepą, tępą, zwierzęcą, wyrzu- 
cając ich i ich siostry ze sal drzwiami lub, 
jeszcze chętniej, — oknami? Czy to do ni- 
go przybyli jacyś emisarjusze z Warszawy, 
by go rozagitować aż do utraty przytomno- 
ści przeciw jednej rasie, jednej narodowo- 
ści, jednomu wyznaniu? Ni:. Nie takiego 
nie zaszło. On siedział spokojnie w swoim 
domu, oddawał się pilnie swoim studjom, 
nikomu w drogę nie wchodził, nic go nie 
raziło, ani martwiło, że jeszcze inni korzy- 
stają razem z nim nauki į żywią się u tej 
samj matki-karmicjelki, w tej samej Alma 
Mater, Nie mając ani cienia nienawiści w 
młodzieńczej duszy, widział się nagle na 
padniętym, 'wyrzucanym,  poniewieranym, 
pomiatanym. Wtedy się w nim wzbudziło 
jakieś dziwnie kłujące uczuci:, które jednak 
wcale do nienawiści nie było podobnem, a 
było tylko — gniewem. Ozy takj gniew jest 
karalny? Ory taki gniew, zrodzony z ludz- 
kiej godności i młodzieńczego entuzjazmu, 
zasługuje na potępienie? Jeżeli istotnie tak 
jest, to zdrowy rozum ludzki musj się na 
gwałt domagać bardzo gruntownej rewizji 
kodeksu kana3go. Ten bowiem nie może 
w żaden sposób pozostać w rażącej sprzecz- 

„ności z tem, co dyktuje prosty rozum i pro- 

ste uczucie”, 

Dla p. Thona więc nie istnieje takt śmier- 
oi ś. p. Wacławskiego. Nie dziw, że mu się 
nasuwają pytania, dlaczego skazany został 
taki „spokojny“ Wulfin. 


Rada pow. B. B. udziela peżyczek 
rolnikom. 


= Bansoyjmy „Głos Kaszubski“ 
pastepujące ogłoszenie: 

„Komunikat rady pow. BBWR. do pre- 
zesów powiatu kościerskiego. 

Wnioski w sprawie otrzymania pożyczek 
na zasiewy wiosenne z podaniem sumy, oraz 
,żyrantów, należy składać do sekretarjatu 
jrady pow, BBWR. Ze względu na to, że 
szczupłość przyznanych kredytów nie po- 
izwoli na nwzględnienie wszystkich podań, 
należy w podaniach stawiać skromne wy- 
magania, aby możliwie największa ilość rob 
ników mogła korzystać z pomocy“. 

” Skąd to rada powiatowa B, B. w Kośoie- 
fsynie ma pieniądze na pożyczki dla rolni- 
ków? Czyżby z Banku Rolnego? Byłaby 
oburzająca ta bezceremonjalność! 

Stronnlotwo za pleniądze. 

„Ganetą Warszawska“ zajmuje się two 
maniem sanacyjnego „ludowego stronnie- 
twa rolniczego (Michałkiewicz,  Kulisie- 
mioz, Fidelus). Twierdzi, że na jego czele 
ma stanąć p. Jan Stapiński, „biskup“ hodu- 
POWCcÓw. 
„Istnienie „stronnictwa rolniczego“ — 
pisze „Gazeta Warmzawska* — zależy od 
tego, jak długo sanacja bedzie dawać pie- 
niądze. Na wsi nie brak nigdy zawiedzio- 
nych kandydatów na posłów i senatorów, 
którzy z zemsty, czy urażonej ambiajj chęt- 
mie podejmą się „rozwalania* innych, o ile 
(m. b. ktoś dostarczy na to funduszów, lub 
przynajmniej da sposobność do ich zdoby- 
ca 


zamieścił 


Coś jednak w tem jest, że sanacja nie 
może „rozwalić* stronnictw opozycyjnych 
własnzm uderzeniem, sle musi uciekać się 
do pomocy dywersantów w rodzaju założy- 
sjeli nowego stronnictwa rolniczego. 

Co to jest? Chłopskie „partyjnictwo”? 
Bynajmniej. Kto jak kto, ale chłop polski — 
poza może jedynie Małopolską zachodnią — 
nie ma ani wyrobienia, ani zamiłowania do 
roboty partyjnej. Ale ma co innego: dużo 
„chłopskiego rozumu" i poczucia prawa". 


„Gazete Polska“ przeciw „sferom 
gospodarczym“. 


„Gazeta Polska“ zżyma sie na „sfery go- 
spodarcze* (Lewiatan), z któremi ją dotąd 
łączyła ścisła „współpraca“. Gniewa ją kry” 
tyka dekretu węglowego, uprawiana przez 
pismą konserwatywno-przemysłowe. 

„Sfery gospodarcze w Polsce — pisze — 
jak dotychczas, były przedstawiciełumi kie- 
„rmumku skrajnie protekcjonistycznego w po- 
lityce celn:j, Gdyby uwzględnić wszystkie 
dezyderata, jakie stamtąd były wysuwa- 


„GŁOS NARODU" z dnia 20 Kwietnia 1932 


© czem piszą inni?.. Pierwszy rok republiki hiszpańskiej. 


W dniu 1f b. m. minął rok jeden od wpro- 
watlzemia republiki w Hiszpanji Rocznicę ncz- 
czeno uroczystościami otiejalnemi i zabawami 
judowomi. W Madrycie — czytamy w paryskim 
„Temps“ 
puwliczne na otwartych ulicach... Czy jicðnak 
sytuacja kraju polityczna i społoczio-gaspo- 
dareza usprzwiedliwi takie 
wolno wątpić. Pierwszy rek repudiiki niszpań- 
skiej uie rozwiązał wszystkieh proklemów mło- 


dej państwowości, a niektóre z nich fatalnie 
poplatał. 

Właściwie z jednom tylko zagadnieniem u- 
porała się republikańska Hiszpanja: —— ze spra- 


wą nowej konstytucji. Kortezy uehwaliły ża. 


wcale szybko (w przeciągu zaledwie pół rakn). | 


Trudio jednak uważać ją za dzieło doskonale 
i skończone, jeśli sam prezydent republiki, Al- 
cala Zamorra, ją krytykuje i dąży do nadania 
jej innych form. 

Poza tem wszystkie inne zadania czckają. 
na załatwienie, a więc: — rozbudowa szkolni- 
ctwa państwowego (po skasowaniu zakonnego), 
rąforma ustroju rolnego, sprawa robotnicza, 
problem Katalonji, a przedewszystkiem spra- 
wa stosunku państwa do Kościoła, Jeśli wolee 
tego część prasy europejskiej (np. wpływu: 
„Prager Presse“) twierdzi, że się repai lika lisz. 
pańska już uporała z majważniejszemi zaga- 
dnieniami państwowemi, to jest to sąd bardzo 
powierzchowny i lekkomyślny. Najbliższe czas 
sy nie zapowiadają się pogodnie dla Hiszranji. 
Właściwe trudności dopiero się zaczna. 

Wskazując na nie „Temps“ pisze, że 

„niebezpieczeństwo dla Hiszpanii polega na 

jaskrawym zwrocie ku lewicy. Wpływ sa- 

cjalistyczny, szczególnie silny w parlamen- 
cie, wyraża się w majbardziej zuchwałych 
posunięciach”. 

Zamorra zdaje sobie dobrze sprawę z tego, 
że z socjalistami rządzić nie można ze względu 
na dobro kraju, a przeciw nim jest ogromnie 
trudno z powodu, że opanowali Krodowiska 
przemysłowe, i że cały prawie ruch robotniczy 
Hiszpanji dzisiaj zostaje pod kierownictwem 
socjalistów. I gdybyż to jeszcze, socjaliści 
hiszpańscy mieli tyle przynajmniej wyczucia 
rzeczywistości, co ich angielscy, lub przynaj- 
mniej miemieccy towarzysze. Tak jednak nie 
jest. Socjaliści hiszpańscy eą zagrożeni przez 


ne — mielibyśmy dziś zapewne wyłącznie 
cła prohibicyjne. Trzeba zaś zdać sobje spra- 
wę, ż: taka właśnie polityka jeet już bardzo 
silną ingerencją Państwa w bieg życia go- 
spodarczego i — główną bodaj przyczyną 
dalszej ingerencji. 

Nie wątpimy „iż w organizacji poszcze- 
gólnych gałęzi wytwórczości istnieje postęp. 
Przypuszczamy nawet, że widnokrąg działa- 
czy gospodarczych rozszzrza Się etale, Są 
niezaprzeczenie poszczególne działy i po- 
szczególni ludzie, pracujący w sposób ro- 
zummy. Ale w innych działach i śród innych 
ludzi rezultaty organizacyjne bywają, nie- 
stety, trudne do osiągnięcia, a „sztywne pa- 
glądyć nie zawsze są dosyć szybko uela- 
styczniane*, 

Coś się peuja w stosunku rzadu do „sfer 
gospodarczych”. 
Dlaczego p. marsz. Piłsudski wraca? 


Zagadkowe wystąpienie „Gazety Pol- 
skiej“ łączy się z pewnemi również zagadko 
wemi uwagami kapitalistycznej „Prawdy“ 
(Łódź) o przyczynach: pojarwienia się poelo- 
sek na temat prób porozumienia się sanacji 
z lewicą... Pogłoski te — twierdzi „Praw- 
da“ — rozpuściły koła :„liberalno-demokra- 
tyczne' sanacji. Po co? 

„Może — pisze „Prawda* — chodziło 
tylko o zażegnanie jakiegoś niebezpiecz?ń- 
stwa, o powstrzymanie jakiegoś kroku. pla- 
nowanego lub postanowionego przez rząd — 
o pewnego rodzaju dywarsję w celu utrzy- 
mania jeszcze na jakis czas obecnego nie- 
wyraźnego i niezdecydowanego stanu rze- 
czy. Może szlo właśni3 o to, aby nie dopu- 
ścić do jakichś decyzji na konferencji epal- 
skiej, albo odwlec ich wykonanie, Pamięta- 
my przecież, jak marszałek Pilsudski uskar- 
żał się na machinacje różnych tajnych agon- 
tur obcych, szpiegujących go w chwilach 
przygotowywania ważnych dzcyzji i usiłu- 
jących jego plany pokrzyżować. 

Być może, że naprawdę istniała koperta 
zapieczętowana, pozostawiona przez mar- 
szalka Piłsudskiego i że jej treść miała zwią 
zek z konferencją w Spal: — a to. co dzieje 
się obecnie jest manewrem dywersy jnym. 
Jożeli tak jest to powrót marszałka krzy- 
żuje srodze czyjeś plany, oparte niezawod- 
„nie na nadziei dłuższej jego nieobecności 
w kraju”, 

Z wywodów „Prawdy“ wynika, że lewi- 
cowe elementy sanacji planowały sojusz 
z P. P. S., że jednak ostateczny kres tym 
planom położy przyspieszony powrót p. 
marsz. Piłsudskiego do kraju? 


— po raz pierwszy urządzono bale | 


objawy radości, | 


ierment wewnotrzny partje Od lat toczy sia 
w jej tonie walka między „rewolucyjnymi“ sya 
dykalistami, epierającymi się na związkach za- 
wodawyeh, a politykami, okązującyni pewne 
zrezumienie dla. potrzek państwa. Może kiedyś 
dojdzie do rozlamu między temi dwoma kie: 
ruukami, Na razie jednak laczy je przynale- 
żność do jednego obozu. a umiarkowane ele- 
menty socjalistyczne pcha do licytowania się 
z rowolncyjnemt żywiołami partji, Socjalizm 
hiszpański może w tych warunkach grać rolę 
tylko jereralnego destruktora; i tę rolę gra od 
roku bez więjkszej przeszkody ze strony rządu 
i ze strony społeczeństwa katoliekiege, które 
dotąd jeszcze nie może zdobyć się na jekaś 
planową i zorganizowaną akcję społęczaą. * 

Jest w tem prawdziwy tragizm, tak dla 
paústwa, jak i dla Kościoła. Gdzie jago źrć- 
uło? k ; 

Austrjacki Pijar, O. Dr. Edelmann, który po 
dugim pobycie w Hiszpanii, niedawmo mówił 
w Wiedniu o przyczynach hiszpańskiej rewo- 
lneji. twierdzi (jak donosi ..Schónere Zukunft”), 
że skrajiy dziś antyklerykalizm hiszpański tłó- 
maczy się dwiema przyczynami: — straszliwem 
zamiedbaniem mas ludowych pol względem 
gospodarczym i kulturalnym — i  uzależnie- 
niem się czynników katolickich od sfer rządzą- 
cych (zwłaszcza w okresie dyktatury)... W Bar- 
cełonie koczuje na przedmieściach 30 tysięcy 
hezrobotnych. pozbawionych wszelkiej pomocy 
społecznej; podobnie jest m innych środow!- 
skach. i 

„Dla wartości i potrzeby opieki społecz- 
mej — mówił O. Edelmarm — Hiszpanja nie 
miała żadnego zrozumienia; nio jest więc 


dziwnem, że lud zwrócił się do iemagogów, | kraju. 
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którzy zapowiadali socjalne nowości. . Nie- 
szczęściem katolików blszpańskich jest iu: 
dywidualizm. Pożądane Jółączenia katolic= 
kich związków zawodowych z ipokrewną 
organizacją zawodową, która stała na grun., 
cie pozytywnego chrześcijaństwa, « rozkiło 
się o drobiazgi... Bagnety wydawały się je- 
dyną wartością, Wprawdzia katoligkie mis 
łosierdzie roztaczai» pewną .ovickę nad lu- 
dnością wiejską i ruiejską: przyjmowano ją 
jednak raczej jako szyderstwo, niż pomoc,.. 
Było nieszczęściem, że państwo zbyt się 
opiekowało Kościołem, i że skutkiem tego 
Kościół musiał za wiele wdzięczności oka- 
zywać jadństwu.. Biskupi nie mogli obsa+ 
dzać prabostw. Była to sprawa rządu”, , 


Zaniedbania katolików mie zostały napra- 
wione w pierwszym roku republiki. Nie prze- 
prowadzono ani politycznej organizacji katoil- 
ków, i to nawet w akresie okropnej burzy ma- 
jowej w roku ub., ami nie podjęto cełówej prn- 
cy społecznej, któraby, dając pomoc warstwom 
ludowym. wyrwała je z pod” socjalistycznej 
władzy, Na tem polu nie się nie zmieniło w Tb< 
równańiu z latami ubiegłemi. Ciągle trwa da» 
wny bezwład, pretensje do rządu i wyczekiwa« 
nie. że przecież może wreszcie jakiś rząd zmie- 
ni politykę w stosunku do Kosciola. g 

Hiszpański przykład jest odstraszającą ilu- 
stracją powtarzanej przez mas stale prawdy, że 
śeisły związek Kościoła z rządom przy zanie- 
dbaniu szeroko pojętej Akcji Katolickiej jest 
nieszczęściem Kościoła, zwłaszcza, jeśli chodzi 
o rząd dyktatorski. Tnaczejhy wygladała, Hisz- 
panja dzisiaj, gdyby katolicy w okresie dykta- 
tury byli stwonzyli własną Organizację poli< 
tyczną i społeczną. Inaczej wyglądałoby pań 
stwo, i inną byłaby pozycja Kościola w tym 
W. Z. 


Bytomiu. 


(Korespondencja własna „Głosu Narodu”). 


„Hitlertag in Beuthenx*, Takiej „sensacji“ | „Deutschland erwache!* „Heil Hitler”. Po chwi. 


nie można było opuścić. Postanowiłem sobie "a 
wszelką cenę zobaczyć człowieka, o którym 
mówi cały świat, a którego przyjazd poruszył 
cały Bytom. Ba, nietylko Bytom, bo także pe 
wne koła mniejszości niemieckiej na polskim 
Śląsku. Sporo Niemców pojechało 18 kwietnia 
do Bytomia. Jednych wiodła tyłko ciekawość, 
innych sympatja. 

Hitler miał przemawiać na stadjonie bytom- 
skim dopiero o 5-tej, ale już w godzinach po- 
rannych widać było na ulicach gromady de- 
monstrujących hitlerowców i wszędzie mówiono 
o głośnym Adolfie, Przyjazd „wadza” ośmielił 
jego podkomendnyich, którym zresztą odwagi nie 
brak. Manifestacyjnie chodzili w brunatnych ko- 
szulach i z odznakami bojówek Hitlera. Nosić 
ich mie wolno, ale każdy wie dobrze, że nikt 
za to dziś do więzienia nie pójdzie. Jakżeby 
sobie policja poradziła z takiemi masami? Zre- 
sztą policjanci też czytają gazety i też ulegają 
wpływom propagandy narodowo-socjalistycznej. 
Niejeden ma nadzieję, że pod rządami Hitlera 
możeby się skończyły różne  „Gehaltskirzun- 
gen“, na które tak narzekają teraz niemieccy 
funikcjonarjusze państwowi. Ktoby, nie sarkał 
na obniżkę płac? 

Więc w głębi duszy ten i ów policjant ży- 
czył Hitlerowi jak największego sukcesu, a 
wszyscy starali się, by jego wiec mie został za- 
kłócony jakimś napadem. Zmobilizowano tylu 
policjantów, że chyba nawet liczebnie górowali 
nad komunistami, gdyby chcieli rozbić wiec Hi- 
tlera. Ponadto sami hitlerowcy mysleli o swem 
bezpieczeństwie. Już na parę godzin przad prze- 
mówieniem Hitlera na stadjonie ustawiły sią 
długie szeregi bojówkarzy. Dwie orkiestry skra- 
cały im długie chwile oczekiwania. Im i tym 
ciekawym. którzy już o Ż-giej zaczęli napły- 
wać do stadjonu bojąc się. że braknie miejsca. 
Obawy te były płonne. Nazwisko Hitlera "18 
zdołało mimo wszystko osiągnąć takich mas, 
jakich oczekiwała komenda martji, Swoją dro- 
gą niełatwo zapełnić stadjon hytómski. Może on 
pomieścić 50—90 tys. ludzi. Na wiec Hitlera 
przybyło jakie 12—14 tys. 

O 16.30 orkiestra zaczęła grać hymn hitle- 
rowski. Należało wstać i podnieść prawą rękę. 
Niubezpiecznie byłoby tego nie uczynić, bo gły- 
by się hitlerowcy zainteresowali takim obojęt- 
nym słuchaczem i gdyby się dowiedzieli, że 
jest Polakiem... Nienawiść do Polaków zawsze 
była tu, w Bytomiu silna, a dziś temperatura 
jest szczególnie podniesiona, Ałisze zwołujące 
na wiec przedstawiały Hitlera przemawiającego 
nad „krwawiącą granica” od Raciborza do By- 
tomia. 

Pierwszy mowca, pos. Woyrśch też natural- 
nie mówił o „krwawiącej granicy” i wzywał do 
pamiętania o „braciach za kordonem*. Bytby 
się on zapewne długo rozwodził nad „zbrodnia- 
mi” i „zaborczemi apetytami” Polaków, gdyby 
mu nie przerwały groħikie okrzyki: „Heil Hi- 
tler”, To wódz przyjechał samochodem z Gliwic. 
W jasnym letnim płaszczu, bez kapelusza szedł 
ku trybunie wśród burzliwych okrzyków 


li, gdy tłum sią uciszył, ktoś z prezydjum „ofl- 
cjalnie* oznajmił jego przybycia i oddał mu 
głos. 

Hitler mówił powoli, silnym głosem, który, 
megafony donosiły do uszu wszystkich slucha- 
czy. Mówił najpierw o imponującem zgromaądi e- 
niu i zaręczał, że wszędzie, gdzie sią pokaje, 
widzi taki zapał i entuzjazm. Mimo „.podłych 
intryg” wrogów ruch jego rośnie. Przed 13 
laty miał koło siebie tylko 6 Indzi. Dziś już 
13 miljonów ludzi walczy pod jego sztandarem. 
o „wolność” narodu niemieckiego. o dobrobyt. 
Ma lat 43, a nie 85 (aluzja do wicku Himlen- 
burga), więc bedzie miał czas zdobyć w legalny 
sposób bezwzględną większość głosów. 

Dalej Hitler odpierał zarzut, jakoby jege 
rządy mogły wywolać obcą interwencję i nax 
łożenie jeszcze większych „hbaraczów“ na Niem- 
cy. Zdaniem Hitlera sąsiedzi Niemiec boją sią 
jego ruchu. I w tem miejscu zawoła!: 

— Oni tam, po drugiej stronie granicy wies, 
dzą, co ich czeka. gdy dojdziemy do władzy, 
a Francuzi również. 

Nie skończył jednak swej myśli. Nie po 
wiedział, co „czeka? Polaków. Widać przypo- 
mniał sobie, że jego słowa będą czytane w, 
Polsce i że niemieckie ministerstwo spraw za- 
granicznych mogłohy mu robić wyrzuty z po- 
wodu pogróżek wojennych. 

Mówił jeszcze o prześladowaniu jego partj!, 
o wyborach do sejmu pruskiego i wzywając 
wszystkich. by spełnili swą powinność i głoso- 
wali „według sumienia" zakończył 20-minuto- 
we przemówienie. 

Znowu rozległy sią oklaski i okrzyki, ale 
zebranie trwało już niedługo. Po Hitlerze tłumy 
nie słnchałyby już nikogo. Więc hitlerowiee A- 
damczyk z Raciborza wyjaśnił. że Hitler już mu- 
si opuścić Bytom, bo tegóż dnia poleci samo 
lotem do Wrocławia i tam będzie przemawiał 
o 7.30. a o 10-tej w nocy będzie jeszcze mówił, 
w Zgorzelicach. Z miasta do miasta, 7 wiecu 
na wiec, samochodem, koleją. samolotem. Nie- 
strudzony agitator! K. M. 


Jak to było w Zakopanem? 


Echa odczytu sen. Głąbińskiego, 

W korespondencji z Zakopanego, umieszczo<, 
nej w „Głosie Narodu" z dnia 9 kwietnia pod, 
tytułem „Czy jest u nas prawo“? — zakradła: 
sią przykra pomyłka. Mianowicie słowa komis, 
sarza P. P. p. Gawlika, wypowiedziane do p.' 
Rudziszewskiej, brzmiały. „ma wiadomości, że 
jeżeli zebranie się odbędzie, wszystkie Szyby. 
wi Stamarze wylecą”, a nie __ jak mylnie złoe 
ona — „dla wiadomości“... Pomyłka ta zmie- 
niala sens zdania, P. komisarz Gawlik nietyl- 


| ko — jak się okazuje — nie groził, lecz wystę., 


pował jako stróż bezpieczeństwa, działający 1 
ostrzegający na podstawie wiadomości, Siira 
zapewne drogą poufna otrzymał. i 


r 
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Na ziemiach Rzplitej. 


Encyklika o małżeństwie dla 
nowożeńców, 


| Z polecenia Ks. Kardynałą Prymasa Hlonda, 
Naczelny Instytut Akcji Katolickiej wydał En- 
cyklikę o małżeństwie chrześcijańskiem „Casti 
connubii"*. Na mocy rozporządzenia Jego Emi- 
neneji księża proboszczowie powinni z okazji 
ślubów wręczać nowożeńcom wspomnianą En- 
cyklikę, aby mieli w niej kodeks swego pożycia 
małżeńskiego. Zarządzenie powyższe ma i tę 
dobrą stronę, że otwiera oczy społeczeństwa na 
niebezpieczeństwo zamachu na małżeństwo i ro- 
dzinę. grożące ze strony projektu Komisji Ko- 
dyfikacyjnej i akcji różnych grup wolnomyśli- 
cielskich. (KAP.) 


„Das ist Połen* przed sadem. 


Przed sądem grodzkim w Łodzi stanął właś- 
ciciel księgarni Erdman, oskarżony o kezpraw- 


ne rozpowszechnianie na tutejszym rynku księ- | 
jczas jednak łupem rozbójników morskich pa- 


garskim znanej w Niemczech t:siążki p. t. „Das 
ist Polen”. Autorem jest Oertzon. Książce tej 
odebrano swego czasu debit. Na rozprawie 
stwierdzono, że Erdmann zamówił w Niemczech 
wielką ilość egzemplarzy tej książki, aby wysy- 
łano mu je w pojedynczych egzemplarzach. Na 
poczcie zatrzymany został transport tych ksią- 
żek, przeznaczony dla Bbrdmana z uwagą, że 
jest to dalsza część transportu. Wobec tego sąd 
skazał Erdmana na 130 zł. grzywny. 


Strajk robotników rolnych. 


Jednodniowy strajk robotników rolnych, jak 
donosi PAT., proklamowany ma poniedziałek, 
skończył się zupełnem fiaskiem, Organizatorzy 
strajku nie zdołali pociągnąć za sobą nietylko 
masy, lecz nawet własnych swoich zwolenni- 
ków. W całem państwie strajk obiął 627 fol- 
warków z ogólną ilością strajkujących 25.000 
robotników, co stanowi znikomy procent w 
stosunku do ogółu zatrudnionych. W niektó- 
rych folwarkach strajk trwał parę godzin. Straj- 
“kiem były objęte tylko te folwarki, w których 
od dłuższego czasu załegano z wypłatą należ- 
nych zarobków w gotówce lub w naturze. Straj- 
kiem objęte były głównie dwa województwa 
zachodnie, gdzie strajkowało 22.120 robotników 
w 563 folwarkach, w ten w woj. poznańskiem 
17.120 w 44 folwarkach. co stanowi 20 proc. 
folwarków, a 15 proc. robotnikćw, zatrudnio- 
nych w tych województwach, w woj. pomor- 

„ skiem 5.000 robotników w 120 folwarkach, czy- 
Ji przeszło 10 proc. W grupie województw cen- 
tralnych straik obejmował 1500 rohotników w 
64 folwarkach, w tem w woj. warszawskiem 
1200 robotników w 50 folwarkach, w luhcl- 
skiem 190 robotników w 10 folwarkach, w łódz- 
kiem 100 robotników w 3 folwarkach, w kie- 
leckiem 25 robotników w 1 folwarku. W po- 
zostałych wojewćdztwach praca odbywała się 
normalnie, przyczem w województwach wscho- 
dnich nie było żadnej agitacji przygotowawczej 
do strajku. 


Pierwsza w Polsce kooparatywa 
kinematograficzna. 


W Warszawie powstaje nowa placówka fil- 
towa, jako pierwsza u nas kooperatywa kine- 
matograficzna p. t. „Zjednoczeni“, której inieją- 
torem jest kierownik admimistracyjny stołecz- 
nego teatru „Nowości” p. L. Brodziński. Udzia- 
łowcami finansowymi tej kooperatywy będą dy 
rektorowie biur filmowych i artyści. Pierwszym 
filmem wytwórni „Zjednoczeni“ będzie obraz 
p. t „Marja Wiśniowska”. osnuty na tle życia 
zamordowanej w swoim czasie artystki War- 
szawskiej. Scenarjusz tego filmu opracowali: J. 
Krzewiński i L, Brodziński. 

———000—— 

WYPADEK LOTNICZY. W obrębie Pozna- 
wia w pobliżu boiska sportowego klubu „War- 
ta” wydarzyła się katastrofa lotnicza, która na 
szczęście nie spowodowała ofiar w ludziach, 
Mianowicib samolot wojskowy, pilotowany 
przez ppor. Mauna z obserwatorem kapralem 
Walczakiera musiał wskutek uszkodzenia mo- 
toru lądować w polu, Ponieważ teren był nie- 
równy aparat wywrćcił się į doznał częściowe 
go uszkodzenia. Ovaj lotnicy wyszli cało. 

STADO DZIKÓW. 7 Sieradza donoszą, że 
w tamtejszych okolicach pojawiło się stado 
dzików, które wyrządzają ogromne szkody w 


olu. Pojawienie się dzików stanowi plagę, to! i : 1 EW ia 
s j i l spotykana nawet. w ojczyźnie sekty, Misja | ostatnim czasie kwestje polskiej amigracji we 


też zarządzona będzie na nie obława. 
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Film, który zaćmi wszystko! — Film, który zdobył rekord! — Olbrzymie arcydzieło o prze- 
i pysznej wystawie, pełne piękna, humoru i brawury — wytwórni „PARAMOUNT“. 


CZARUJĄCY CHŁOPIEC 


i elodyi, żywiołowych zabaw, miłości i śpiewu! — Fascynująca treść! — Cud niewidzianych wspa* 
e T E upoje milosnych! — Humor, flirt, Smiech! - Nais viario inay i najweselszy świat iowarzyski 
złotej młodzieży, skrzący Slę do uciech, muzyki, tańca i romansów! — Najwyższa klasa artyzmu! — W rolach 
głównych; stuproceniowy rasowy mężczyzna, urodziwy ulubieniec kobiet, czarujący i sympatyczny pieśniarz, nieza- 

pomnieny hohater „Kongres Tańczy”. 
najlepszej i naj- 
nowszej kreacji, oraz zalotna 


żne tchnienie tego filmu wieje naokół beztroską pogodą i radością, budząc słodkie emocie i niezapomniane 
ia! Ten znakomity film przewyższy? najśmielsze nadzieje i zyskał sobie entuzjazm największych stolic Zachodu! 


„GŁOS NARODU" z dnia 20 Kwietnia 1932 


Dzieje chińskiego pirata. 


Historja prawdziwa. 


Niezbyt bezpieczne są. wody, ciągnące się 
na zachód od Makao i Honk-Kong. Niebezpie- 
czne dła mniejszych i większych statków ku- 
pieckich żeglujących wzdłuż wybrzeży chiń- 
skich w kierunku francuskich Indochin, — 
gdyż nie rzadko zdarza się, że z mroków nocy 
lub oparów mgły wyłoni się nagle widmo dżon- 
ki rozbójniczej, z wycelowanemi lufami arma- 
tek i karabinów maszynowych Kilka luźnych 
strzałów, szczęk łańcuchów, tupot nóg ludzkich, 
rozdzierający, zduszony krzyk. przenoszenie ja- 
kichś pak, wreszcie szum wzbierającej się wody 
i po chwili w cieniach nocy zniką sylweta 
napastnika, a ciemna toń wody niczem nie 
zdradza tragedji, która się przed chwilą roze- 
grala. 

Tak jest teraz i tak bylo przed stu laty 
na wodach na zachód od Hong-Kong. Wów- 


— 


dały brzuchate żaglowce hiszpańskie i portugal- 
skie. wiozące w skrzyniach złoto i inne skar- 
hy. Gdy jednak Hiszpanie widzieli, że nie ujdą 
pościgu, wówczas starali się ukryć kosztowno- 
ści. Czasem udawało się im przybić do jakiejś 
wysepki j tam pochować skrzynie po jaskiniach 
alko zakopać w ziemi. Mieli nadzieję. że kiedyś 
może uda im się zabrać te zakopane skarty. 
Jakżeż często ta nadzieja okazała się płonną?! 

A skarby zostały. Oknte skrzynie ze złotemi 
monetami przetrwały wieki i niekiedy przypad- 
kiem dostawały sią do rąk tych, którzy odkry- 
li kryjówkę. Jednym z takich szczęśliwców był 
Min-Taj-Yung, który doszedł do fortuny w spo- 
sób zgoła romantyczny. 

Min był zakochany. Służył na dżonce ry- 


morzu. Nie śmiał podnieść na nią ocza, biedny. 
prosty pomocnik. Nie wypowiedział jej swej 
miłości. Nie mówił z nią o takich rzeczach, gdyż 
według obyczajów chińskich było to rzeczą nie- 
przystojną, Zresztą nie potrzebował tego czy- 
nić. Młoda dziewczyną rozumiała doskonale 
znaczenio nieśmiałych, a gorących spojrzeń 
l nie było to jej obojętnem. 

— Jesteś biedny — rzckła do niego pe- 
wneqo razu. gdy ją łódką odwoził na lad, — 
ale zdobędziesz pieniądze, żebyśmy się mogli 
pobrać, Tylko mój ojciec į ja znamy kryjówkę 
Ze skarbami hiszpańskiemi na jednej z wyse- 
pek. Wskażę ci ją. 

On nie rzekł nie. Nie budował zamków na 
lodzie i nawet nie pocałował ukochanej dziew- 
czyny. Gdyż według obyczajów chińskich by- 
toby to rzeczą niemożliwą. 

Niedługo potem zebrał bande ostatnich o- 
pryszków i na porwanej dżonce ruszył w drogę. 
Zaloga przysięgła. uroczyście wierność i wodzo- 
wi i jego małżonce, Dwie trzecie łupów miało 
przypaść przywódcy. a jedna trzecią mieli się 
podzielić towarzysze. 

Od tego czasu Min-Taj-Jung jest bogatym 
człowiekiem. Znałeziono skrzynie, wypełnione 
monetami hiszpańskiemi z roku 1685 i 1809. 
Zdohycz była obfita i wzbogaciła wszystkich. 

Ale Min-Taj-Tung nie odpoczywa: Od trzech 
lat przeprowadza kopania na pewnej małej, od- 
lndnej wysepce. Spodziewa się znaleść nowe 
Skarby. Jest ich prawie pewien i nie zniechę- 
ca się. Czy zdoła je odnaleść? 

Tymczasem jednak. by nie tracić czasu. po- 
Inje na niebezpiecznych szlakach na zachód od 


backiej, której właścicie! miał młodą ećrke, to-| Hong-Kong. A w jego pirackich wyprawach to- 


warzyszącą ojcu we wszystkich podróżach pol warzyszy mu małżonka Li-Tang. 


K. N. 
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K. H. Rostworowski w Poznaniu. 

Laureat tegorocznej nagrody państwowej, 
największy poeta i pisarz doby obecnej Karol 
Hubert Rostworowski, przybył w poniedziałek 
do Poznania. Wielki dramaturg pragnie wziąć 
udział w ostatnich próbach swej najnowszej 
sztuki „U mety”, które się odbywają pod kie- 
runkiem reżyserskim dyr. Szczurkiewicza. Pra- 
premjera „U mety” wyznaczona jest na czwar- 
tek, 21 bm. 


Aresztowanie fałszerzy 100-złotówek, 
Policja poznańska przy pomocy policji ka- 
liskiej zlikwidowała szajkę fałszerzy bankno- 
tów 100 złotowych. Mianowicie w Kaliszu a- 
resztowano niejaką A. Adamską z Poznania, 
która przybyła do Kalisza z większą ilością, fal- 
syfikatów 100 zł. celem puszczemla ich w obieg. 
Na podstawie wyników śledztwą przeprowadzo- 
no następnie w Poznaniu liczne rewizje, które 
doprowadziły do wykrycia fabryki falsyfikatów. 
Skonfiskowano maszynę drukarską, płyty, far- 
by i inne przybory. Znaleziono przytem cały 
plik gotowych już do rozpowszechnienia falsyfi- 
katów 100 zł. na ogólną sumę 60.000 zł. Poza- 
tem w mieszkaniu Adamskiego Leona i Józe- 
fa Żurka znaleziono większe ilości gotowych 
już falsyfikatów. Ujeto też głównego fułszerza 

Friedlera. Ogółem aresztowano 5 osób. 
——0 


100 sekt religijnych w Polsce. 


W związku z zamordowaniem misjonarki 
baptystów Etny Grace Mott w Warszawie 
warto stwierdzić, że liczba sekt w Polsce do- 
chodzi do stu. 

Do najbardziej licznych poza baptystami 
sekt — podaje prasa warszawska — należą 
badacze Pisma Świętego, zwolennicy Kościo- 
ła narodowego, metodyści i adweniyści. Są 
to sekty, które rozporządzają rozgałezionemi 
organizacjami, czerpią poważne fundusze 
z Ameryki. Obok tych sekt i jedenastu sekt 
baptystów istnieje około 80 innych zrzeszeń 
religijnych. 

Z pośród sekt angielskich najpoważniej- 
sza pod względem wpływu, jest t. zw. „Misja 
brytyjska", do której należą niektórzy Angli- 
cy, przebywający w Polsce. Misja brytyjska 
działa na terenie Warszawy i częściowo na 
terenie lubelszczyzyy, gdzie na czele jej stoi 
niejaki Milmay, b. pastor anglikański. 


Barkynańska. Wodzem tej misji jest chrzezo- 
ny żyd, Grodisz, który należy do najbardziej 
zagorzałych fanatyków sekł. Wyznawcy tej 
sekty jadają co drugi dzień i opierają swe 
wierzenia na zasadzie, że Jezus Chrystus 
żyje na ziemi wśród ludzi. 

W wykazie sekt, prowadzonym przez cen- 
tralne władze bezpieczeństwa nie zabrakło 
nawet mormonów j kwakrów. Obie te sekty 
rozsiądły się w poznańskiem i na Pomorzn, 
liczą po kilkadziesiąt zaledwie zwolenników. 
Mormoni w Pelsce zachowują wszystkie za- 
sady swej wiary, jedynie rezygnując „nara- 
zie“ z wielożeństwa wobec panującego w Pol- 
sce... ucisku. 

Kwakrzy polscy zostali zorganizowani 
przez Robertą Drewsa, który obecnie stoi na 
czele baptystów w poznańskiem. Kwakrzy 
polscy wyznają pomieszane zasady mormo- 
nów, kwakrów amerykańskich i baptystów. 

Sekta martynistów, której wszystkie obrzę- 
dy mają niezwykle bluźnierczy charakter, 
ostatnio zanika wskutek załargu w łonie 
martynistów. Należy także wymienić sektę 
„Starokatolików*, na czele których stoi nie- 
jaki dr. Andrzej Pągowski i której centrala 
mieści się w Katowicach. Sekta ta uważa 
z tego względu Katowice za stolicę Polski. 


IETCEW | TU WONIEKEOGÓNE DO > 
Z calego Świata. 


I Zjazd prawników słowiańskich 
odbędzie się w Bratysławie. 


W niedzielę 17 b. m. obradował w Braty- 
sławie komitet przygotowujący I-szy Zjazd 
Prawników Słowiańskich, w skład którego 
weszli przedstawiciele prawnicy Polski, Cze- 
chosłowacji, Jugosławii, Bułgarji i emigracji 
rosyjskiej. M. i. przemawiał dr. K. W. Ku- 
manieckj z wydziału prawa Uniwersytetu 
Jagiellońskiego, który wyraził nadzieję, że 
zjazd złączy narody słowiańskie na polu wie- 
dzy prawniczej i wytworzy pojęcie prawa 
słowiańskiego w przeciwieństwie do prawa 
anglosaskiego, niemieckiego i t. d. W czasie 
obrad postanowiono zwołać zjazd w tym ro- 
ku do Bratysławy. Wieczorem w salach Re- 
duty odbył się „Wieczór Słowiański". 


Żydów polskich wysiedlają z Belgii. 


Wychodzący we Francji dziennik polski 


Angielskiego pochodzenia jest też rzadko | „Narodowiec”, w szeregu artykułów porusza w 
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MAC LEMONNIER 


Od piątku 13 b. m. 
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prześliczny film miłości, 
Cudowny krajobraz, przenoszący nas 

Płomienity zew hiszpańskiej resy! 
W głównych rolach elita artystyczna e 


SOFJA BOZAN i 


Coś niewidzianego i zupełnie oryginalnego w treści i ujęciu! — Arcydzieło żywiołowego 
temperamentu i przepysznej luksusowej wystawy: 


BŁĘDNE OG 


śpiewu, emocji i muzyki! — Pod modrem niebem Argentyny! = 
w zgiełk, miljonowego miasta — olbrzyma, Buenos-Aires 
— Podniecające melodje! — Upojny rytm tanga! — 

kranów amerykańskich i doskonały zespół śpiewacki 


GLORJA GUZMAN 


Bogactwo melodji i treści! — Flit sentyment, pikanterja. 


— 
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Niezwykle utalentowana artystka filmowa Chin 

ka Anna May Wong, która występuje w naj: 

nowszym filmie „Szanghaj Ekspres“ wraz z 

Marleną Dietrich, została odznaczona honoro- 

wym doktoratem przez uniwersytet w Peipinie 

(Pekinie) za doskonałe przedstawienie kobiety 
chińskiej, 


kseli korespondencję. oświetlającą położenie 
emigrantów w Balgji. Okazuje się, że Belgja 
zastosowała ostatnio ostre represje przeciw cu- 
dzoziemcom, które dotyczą również i Polaków. 
Jest ich 49 tys. według obliczeń belgijskich, 60 
tys. zaś według statystyki polskiej. Polaków 
jest bardzo dużo, gdyż 11 tysięcy osób, prze- 
ważnie żydów, którzy przybyli nielegalnie 
z Polski, a więc bez wiz. paszportów, dezertu- 
jąc z wojska. Ci będą, jak zapowiada rząd bel- 
gijski, wydałeni bez litości poza granice pań- 
stwa. Gdy kryzys począł się zwiększać, zwró- 
cono się zkolzj do innych narodowości Na 
przeszkodzie jednak stanęło szereg umów, mię- 
dzynarodowych i krajowych, które nie pozwa- 
lają legalnie przybyłego cudzoziemca wydałić 
z kraju. Za robotnikiem polskim stoi więc sze- 
reg ustaw, które go zabezpieczają j o prawnem 
wydaleniu z Belgji nie może być wogóle mowy, 
nawet gdy straci pracę. 


40 żydów na gapę jechało do Palestyny 
-~ Prasa rumuńska donosi o aresztowaniu 40 
osobników, którzy usiłowali przejechać przez 
Rumunję do Palestyny bez paszportów. Chodzi 
w tym wypadku o wycieczką złożoną z 400 
osób. Gdy podróżni dotarli do Constanzy, nad 
morzem Czarnem, policja stwiardziła, że liczba 
pasażerów przekracza ilość paszportów, przed- 
stawionych do kontroli. W wyniku Śledztwa 
stwierdzono, że 40 młodych pasażerów mie ma 
ani biletów, ani paszportów. Przyłączył się oni 
do wycieczki i sądzili, że potrafią się przeszwar 
cować. Prasa rumuńska donosząc o tem, nazy- 
wa aresztowanych „nomysłową młodzieżą poł- 
ską". 
m 

KATASTROFY SAMOLOTOWE. W czasie 
lotu pokazowego hydroplan w pobliżu Ortebelle 
we Włoszech, prawdopodobnie wskutek błędne- 
go pilotażu dotknął powisrzchni wody i z po- 
wodu szybkiego lotu przewrócił stę. Pilot płk. 
Guasconi oraz jadący z nim w hydropianie pe- 
wien inżynier i jeden żołnierz ponieśli śmierć. 
Dwaj inni członkowie załogi odnieśli ciężkia 
rany. 

Brat znanej artystki Marji Orskiej, lotnik 
Blirdemann uległ dziś katastrofie w czasie po- 
kazów lotniczych nad Ffrstenbengiem, Aparat 
Blindemanna wpadł w korkociąg i runął na złe 
mię, druzgocąc się doszczętnie, Lotnik odniósł 
bardzo ciężkie obrażenia całego ciała. 

8 OFIAR TOPIELI. Pewien paryski wia- 
ściciel garażu wybrał się na wycieczkę łodzią, 
motorową wraz z żoną i synkiem. Towarzy” 
szyła jm przyjaciółka Żony z S-letnią dziw, 
czynką. Wskutek uszkodzenia steru łódź roz 
hiła się o filar tamy na Marnie, Uratować się 
zdołała tylko żona właściciela garażu. 

O podobnym wypadku donoszą też z Nie- 
miec, Mianowicie podczas przejażdżki na jezto- 
rze U2eker koło Prenzlau utonęty cztery oscby 
wskutek przewrócenia się łódki. 
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„Pro Patria et Fide“ 


Interesującym przyczynkiem do dziejów 
prac nad kultem uczuć i poczynań religijno-pa- 
trjotycznych pod dawnym zaborem austr. jest 
imponujący rozmiarem i artystycznem wyko- 
naniem album, który generał Emanuel Charłzź 
Hohenauer ofiarowuje Ojcu Św. Piusowi XI. 

Album przedłożony Ks. Metropolicie Sapic- 
sze i wystawiony przez kilka dni w witrynie 
firmy J. F. Fischera, gdzie budził szerokie zain- 


teresowanie, przedstawia działalność krak. pul- |g 
na | 


ku strzelców pod dowództwem gen. H. 
wojnie światowej w latach 1914—1918, w dzie- 
dzinie religijnej i patrjotycznej, wykazując na- 
ocznie, czego mogło dokonać gorące serce i 
nieustraszony charakter dla polskości na tere- 
nie ówozesnej państwowości. 

Gen. H. był jednym z niewielu Polaków, któ 
rzy jeszcze przed powstaniem paustwa Polskie- 
go otwarcie i dobitnie manifestowali swojo u- 
czucia patrjotyczne narażając się na dotkliwa 
konsekwencje ze strony wladz austr, za zarzut, 
Że uprawiają „niebezpieczny dla Austrji, utru- 
dniający rekwizycje Prusakom i uprawiający 
kult Polski”, 

Album wykonany graficznie przez autora 
posiada 67 wielkich fotografji przedstawiają- 
cych uroczystości religijne, patrjotyczne i pań- 
stwowe, pogrzeby ł cmentarze, pracę nad żol- 
mierzem i teatry polowe ze scenami z „Kościu 
szki pod Racławicami" i t. p. oraz 12 z arty- 
stycznym smakiem i wielkim nakładem pracy 
ozdobionych arkuszy wkładkowych. 

Dzieło to, zaopatrzone zostało w obszerną 
dedykację Ojcu św. oraz wstępami i objaśnie- 
niami w wykwintnym języku łacińskim przez 
p. Mieczysława Rozmarynowicza, profesora gi- 
mnazjum IM. w Krakowie, dającego w ten za- 
szczytny sposób jeszcze jedno Światowe świa- 
dectwo wiecznej żywotności języka starożyt- 
nych Rzymian, który tyle wieków po upadku 
cesarskiej Romy był językiem powszechnym, a 
w kuitnurze polskiej szczególnie wielką odegrał 
rolę. Introligatorska strona dzieła została sta- 
rannie 1 artystycznie wykonana w pracowni p. 
R. Jahody w Krakowie. 


Wydawnictwa kobiece. 


W N-RZE 16-TYM „BLUSZCZU* zwraca uwa- 
po psychologiczny artykuł J. Strzeleckiej „Godzi- 
ma śsamotności*. Fragment z powieści Ewy Szel- 
burg-Zarembiny p. t. „Ludzie z wosku”, dalszy 
ciąg powieści M. Leszczyńskiej-Mittelstaedt . Bra- 
towa z kabaretu“, świetne studjum o pani Stein, 

rzyjaciółce (roethego z cykiu „Kobiety w życiu 
roethego" Karoliny Bielańskiej, sprawozdanie 
z wystaw, książek i z teatrów, oraz urozmaicone 
i żywe akrualja kobiece uzupełniają dział literacki. 
W dzialo praktycznym mamy ieljeton Wery Tro- 
paczyńskiej p, t. „Dlaczego pami się nie uśmie- 
cha oraz fachowe artykuły: ..Kuchnia powszech- 
na“ M. Chmieleńskiej, “Czy możemy gospodarować 
w ogródku bez nawozów naturalnych"?, T. Kata- 
Hńskiego, „Sezonowe porządki“ przez J. P., „Ja- 
dłospisy wiosenne na wsi“ i przepisy Pani Elżbie- 


ty. — W dodatku „Mody i roboty" praktyczne mo- | 


dele sukien na zbliżający się sezon letni. 


„KOBIETA W ŚWIECIE I W DOMU“ Nr. 8 
rzynosi następujące matarjały: „Kapelusze z ce- 
fbiana. „Jak podawać na werandzie“, „Obowiąz- 
kowe dążenia”, „Przepisy gospodarskie", „Co zro- 
bimy na obiad“, „Na lato”, „Mody kolorowe". 
„Zdobienie balkonów“, „Modne praca”, ;;W drodze 
ku słońcu, „Za kulisemi i na estradzie, „Tak- 
Bówia Nr, 287“, „Nerwy“. Obszerny dział „Mię- 
dzy nami“, liczne modele i wzory, oraz bogate 
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tuacyj i miłosnych awaniurek. 


główny cdlwórca w fi 
mie „Madam Smiau* 


oraz ROLAND YOUNG 


W KINOTEATRZE DŹWIĘKOWY 


Program mistrzowskiego arcydzieła 
pełnego słonecznej werwy i upoinych melodyj. 


AFERA MĘZATKIJN 


Skrzący się perłami promiennego humoru, szampański wir komicznych sy- 
W rolach głównych: 


JEANETTE MAG DONALD "qe anoal 

WIKTOR MAC LAGLEN ©"; gn] 

Mistrzowski komizm sytuacji, bajeczne „qui pro quo“ maiżeńskie. 
Fascynująca treść — upojne melodje. 

W programie tygodnik dźwiękowy „Foxa“. 

le względu na obecny kryzys ceny miejsc znacznie zniżone, 
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Początek seansów o godz. 5, 7 1 910 w niedzielę o godz. 3-ciej. 


Linia kolejowa z Drezna do Chemnitz 


zagrożona jest przez osuwanie się góry. Władze kolejowe przystąpiły już do prac, mających 


ilustrajo uzupełniają numer. — Redukcja i Admi- 
nistracja: Warszawa, PI, Zamkowy 9, lub Solec 87. 
Prenumerata miesięczna 2 zł. 40 gr.. kwartalna 6 zł. 

OSTATNI NUMER 16-TY TYGODNIKA „KO- 
BIETA WSPÓŁCZESNA” zawiera wiele interesu- 
jących i aktualnych artykułów. Treść uumeru po- 
niżej podajemy: Artykuł wstępny p. t. .,Doniosłe 
odkrycie* — Ireny Jablowskiej, Fragnenty Ak- 
tualności — „Żerowisko nędzy“ — K. Muszałówny, 
„Pani Nowakowa* (z cyklu „Oma') — Heleny Bo- 


guszewskiej, „Fortepiany“ — wiersz — Sabiny 
Raciążkówny, „Następcy mówią cyframi* — Aliny 
Orzechowskiej, „W stuletnią rocznicę* — Regina 
Reicher-Kamiolowa, „Z teatrów“ — Oz, Wojeń- 
skiej, „Wystawa Instytut Propagandy Sztuki” — 
N. Samotynowej, „Nowe pole pracy” — Halin 


Siemieńskiej i wiele innych. Dodatek „Mój Domć, 
porusza następujące tematy: życie towarzyskie, 
mody, roboty i gospodarstwo domowe, 


m_n 


na celu zapobiec katastrofia, 


Kino. 
Z kin krakowskich. 


„ADRIA“ wznowiła, wyświetlany w swoim 
czasie w kinie „Wanda“, polski dźwiękowiee ,„Nie- 
bezpieczny romans“, w którym obok Nory Ney 
i Bogusława Samborskiego, gra niemiecka „gwia- 
zdać filmowa, zmarła właśnie onegdaj, Betty 
Amann, bohaterka znanego filmu „Asfalt”, 


EE egg OZ 


Ostatnie echa 2 Don Karlosa“ 


w Teatrze Narodowym w Warszawie. 


Dziwnem wydać się może, że, wbrew utar- 
tym zwyczajom, ocena ostatniego przedstawie- 
nia w Teatrze Narodowym w Warszawie uka- 
„zuje cię w prasie nie zaraz, hezpośrednio po 
premjerze, ało w chwili, gdy „Don Karlos” u- 
stępuje już miejsca sztuce innej. Należy wyjść 
ze słusznego założenia, że wartość objektywna 
krytyki teatralnej musi być wieksza stanow- 
czo wtedy, gdy na rzecz recenzowaną popr 
trzymy z perspektywy bodaj kilku tygodni, 
miż wtedy, kiedy zaraz po przedstawieniu, wzru 
szeni lub zdenerwowani, w każdym razie pod 
wrażeniem sceny — chwytamy zgorączkowani 
za pióro, szkicując niejednokrotnie rzeczy, któ- 
rychbyśmy się z biegiem czasu chętnie wypar- 
li. Nie znaczy to, aby recenzenci teatralni, któ- 
rzy inaczej postępują. żle zrobili — ale na 
pewno znaczy, że gdyby ci recenzenci zechcie- 
li to rozważyć — to ocenialibhy wtedy lepiej 
i dla społeczeństwa, a przedewszystkiem dla 
samego teatru z większym pożytkiem. 

„Don Karlos” nie wywołał cntuzjazmów w 
świecie krytyki. ale nie należy sobie nie z tego 
robić, bo to jest najczęściej krytyka taka. któ- 
raj podoba się zato „Szwejk“. „Ulica”. „Czło- 
wiek z teką”, „Car Lenin” i t. p. Jest u nas 
pewien odłam krytyki teatralnej, odłam szcze- 
gólniej jednostronny, który poza fotografowa- 
niem współczesnego życia nie przypisuje tea- 
trowi żadnego innego znaczenia į żadnej innej 
możliwości istnienia środków jego cks 


Taka krytyka uznaje tylko taki teatr, jnny kry: 
tykuje ostro, rzecz prosta — sztuki prawdziwej 
nie odczuwając. 

Z chłodnego i obojątnego stosunku krytyki 
teatralnej do wysiłków teatru, który wystawil 
„Don Karlosa“ nie wynika jednak bynajmniej, 
aby prawdziwy teatr miał vankrutować. Naj- 
rzetelniejsze razy „krytyce? wymierzyło samo 
społeczeństwo warszawskie. które przez 50 
przeszło razy zxpełninło szczelnie widownia 
teatru Narodowego. Widać jest jeszcze jakieś 
serce w Polsce, które pragnełohy żyć i uderzać 
w atmosferze czystej sztuki, Jakość repertna- 
ru, zależnie od osobistych upodobań poszcze: 
gólnych krytyków odbija sie potem fatalnie na 
sposobie oceniania gry artystów, Obsadę „Don 
Karlosa” bez najmniejszych zastrzeżeń można 
nazwać najlepsza, na jaka stać dzisiejszy teatr 
polski. bo przecież: Solski, Osterwa, Węgrzyn. 
Malicka i Lindorfówna, razem — a mino to 
obsadę zbywa się jednem zdaniem i to jeszcze 
niepowaźnem, nicobjektywnem, ale ironicznom. 
Czy to ma być droga potęgowamia ekspresji 
talentów polskiego aktorstwa; czy to ma być 


| szkoła wychowywania młodego pokolenia ar- 


tystów scenv naszej? Zdaje się, że nie. Recenzje 


teatralne są przecież chyba na to. aby nade-' 


wszystko poświecać je aktorom. a nie autorom 
dramatycznym, jak się to normalnie dzieje, 
„Don Karlosowi* dał Teatr Narodowy opra- 
wę wspaniała. Pvszne kostjumy. bogale efekty 
świetlne j pomvsłowe dekoracje kotarowo-syn- 
tetyczne wesnół z Świetna gra czołowych arty- 
stów naszych — składały sie na przedstawienie. 


presji.” jedno z najwartościowszych. jakie kiedykol- 


l 
HUMOR. | 

Trudności. Byłem teraz przez 8 dni w Anglji. 

— Czy miał pan jakie trudności ze swoją an- 
gielszczyzna? 

— Ja nie — ale Anglicy. 
wiek mogła Warszawa oglądać. Do scen nie 
zapomnianych nigdy i postawionych na najwy t- 
szym stopniu artyzmu mależały: w sypialnej 
komnacie króla, scena słownego starcia Karlo- 
sa z ojcem, rozmowa Filipa z Porą, sceny " 
księżniczki Eboli, w więzieniu oraz końcowego 
nożegnania Karlosa z macochą. 

Solski, zawsze wysoce dramatyczny, miał 
kilka momentów, zwłaszcza wybuchowych, 
wręcz genjalnych. Widzieć na scenie tego star- 
ca, to znaczy uwierzyć, że teatr, to wielka 
rzecz, skoro można do niego tak trwale przv- 
lenąć. jak on sam, skoro można tak dać się 
mu porwać. i skoro można tak nieskończenie 
czerpać z niego odżywczego ducha dla swych 
nadwątlonych już sit fizycznych. 

Osterwa, naprawdę klasycznie spokojny i 
„stonowany”. miał w swej (dynamicznie świet- 
nej kreacji chwile silniejszej ekspresji. We- 
grzyn zaś swoim szlachetnym i wielkim pato- 
sem przypominał nam wciąż, że słuchamy wiel- 
kiego klasyka Niemców i świetnie rozwijał 
przed nami olbrzymią skale swego muzycznie 
nader wyposażonego głosu. 

Cieszyć sią należy (broń, Boże. żeby to 
miało być tylko złudzeniem), że "odzi się już 
u nas coraz więcej teatrów. które wykazują 
moc opierania się taniemu i banalnemu reper- 
tuarowi na korzyść wielkiej sztuki. 

Miejmy nadzieje, że taki” „Don Karlos“ — 
choć narazie z repertuaru jest wycofany — 
wróci doń z powrotem, bo wrócić musi į dla 
wszystkich — powinien... 


Warszawa, kwiecień 1982. Emka. 


Nowa premja dla Abonentów 


„Głosu Naradu*. 
„Cztery Ewangelje dia wszystkich“. 

„Książka p. t. „Cztery Ewangelje dla 
wszystkich* jest pierwszorzędnej 
wartości nabytkiem, oddawna już 
upragnionym, w katolickiem piśmiennie- 
twie. Przyczynia się bowiem do spopula- 
ryzowania naszych świętych Ewangelij 
w jak najszerszych kołach, tak duchow- 
nych, jak świeckich, dla sumiennego i tre- 
ściwego, a przytem prawdziwie naukowe- 
go opracowania objaśnień i uwag, przyda- 
nych de ewangelicznego tekstu. Książkę 
te i pod wzgledem formatu bardza prak- 
tyczną, należy wszystkim, jakoprawdzi.. 
we „vade mecum“ chrześcijań- 
skiego żywota, najgoręcej polecić“. 

Ks. Dr. J. Kaczmarczyk, 
Proft. Uniw. Jag. 

Wydawnictwo „Głosu Narodu“ chcąc 
udostępnić wszystkim Abonentom dzien- 
nika nabycie książki: „Cztery Fwangelje 
dla wszystkich“ ofiaruje ją po znacznie 
zniżonej cenie. — Egzemplarz oprawny 
w plótno, z mapką Palestyny, objetości 
404 stron, w formacie książki do modle- 
nia, który w handlu księgarskim kosztuje 
zł. 8.50, Abonenci „Glosu Narodu“ nabyć 
mogą w cenie zl. 5,50. Przesyłka pocztowa 
z opakowaniem 40 groszy. 
DOSO EAA 0 DDD a -DTERESM 
Sport. 

Karjera Nurmiego jako amatora 


skończona, 

Jak wiadomo, Fiński Związek Lekkoatletyczny 
powziął decyzję. przyznającą Nurmiemu wszelkie 
prawa czystego amatora, Wbrew uchwale między- 
narodowego zwiazku lekkoatletycznewo, który n- 
chwalił zawiesić Nurmiego, stwierdzujac ciężkie 
z jego strony wykroczemia przeciwko statutowi 
amatora. Jednocześnie. jak się dziś okazuje, na 
wspomnianem posiedzeniu związek międzynarońo- 
wy uchwalil: 

Jeżeli Viński Związek Lekkoatletyczny nie zę- 
chce — mimo obci acych Nurmiegy dowo- 
dów — przedsięwzięć właściwyeh sankeyj przą- 
ciwko swemu zawodnikowi. wtęuy micdzvnarodes 
wy związek lekkoatletyczny powiadomi Między” 
narodowy Komitet Olimpijski. że Paavo Nurmi 
nie jest amatorem w myśl definicji ustalonej przez 
homitet. 

Zwiazek Międzynarodowy powziął tahkżn decy- 
zje. na mocy której w razie niepomyślnego zała- 
twienia Sprawy przez Fiński Zw. Lekkoatletycz- 
ny, z dniem 1 maja b. r. Nurmi zostanie oficjalnie 
zdyskwalilikowany jako amator przez związek mię- 
dzynarodowy, 


MECZ PIŁKARSKI O PUHAR ŚRODKOWEJ 
EUROPY miedzy reprezentacjami Szwajcacji i Oze- 
chosłowacji, zakończył się wysosecyfrowem zwy- 
cięstwem Szwajcarów w stosumkn 5:1 (8:0). 

Zawody rozegrane w Zur; chu. | 

HOLANDJA POKONAŁA w Amsterdamie Bele | 
wię 2:1 (0:1). 

„CZYSTKA” W STANACH ZJEDNOCZONYCH. 

Krążą pogłoski, że Amerykański Związek Iek- 
koatletyczny ma zamiar przeprowadzić szereg dys- 
kwalifikaey; czołowych swoich zawodników za 
przekrocz mie praw amatora. P ; , 

Wtajemniczeni twierdza. że między innymi 
zdyskwalifikowani zostaną — słynny skoczek, re- 
kordzista świata i mistrz olimpijski. Harold Os- 
born i wybitny wieloboista Lefevre. x 

GŁUCHONIEMI GRAJĄ W PIŁKĘ NOŻNĄ. 
Reprezentacyjna drużyna głuchoniemych z Medjo- 
lanu pokonała francuskich głuchoniemych z Lyonu 
w stosunku 2:1, 

WYŚCIG SAMOCHODOWY W MONTE CAR- 
LO 100 okrążeń na torze długości 5.18 klm. wy- 
grał Nuvolari (Włochy) ma Alfa Romeo, przebyware 
jąc 318 klm.,w 3:3225.3, osiągając niezwykłą 
szybkość niespełna 90 klm. na godz. Najgrożniej- 
szy jego konkurent Francuz Chiron wyleciał 
w czasie biegu za barjerę cudem, unikając śmierci, 
Drugim hyt Caracciola. > 

MOTOCYKLOWE GRAND PRIX EUROPY -—, 
ROZEGRANE w niedzielę w Rzymie. Startowali 
najwybitniejsi zawodnicy emropejscy, staczając 
walkę zacięta o pierwsze miejsca. 

7m ywiężył włoski motocyklista Taruffi na Nor- 
tonie 560 em., mając średnią szybkość 147.408 klm. 
na godzinę, 

Drugie miejsce zajął hiszpam Aranda na moto» 
cyk Ruder. , 

BIEG NAPRZEŁAJ .. Wieku Nowego“ we Lre 
wie wygrał Sawaryn (Pozoń) przebywając 5 kim, 
w czasie 24:20 sek. E 

Nie udał się tylko bieg pań w stolicy. 

Na starcje siamęły zaledwie 4 zawodniczki, 
z których jedna odpadła zaraz na pierwszym kilo- 
metrze, a inne trzy zmyliły trasę. | , 

Wobee tego sędziowie postanowili biegu mia 
uznać, 

NOWY REKORD ŚWIATOWY W PŁYWANIU 
PAŃ. Z Kiopanhagi donoszą, że w miejscowych zæ- 
wadach pływackich dunka Elise Jacobsen ustano- 
wila nowy rekord światowy r 1 cj na 100 m. 
st. klasycznym, mając czas 1: eok. 

Wynik ten Jal) LeadE o 0,1 sek. od dotych- 
czasowego rekordu śwłatowego, należącego do 
Niemki, Lotte Mühe Hildensheim. 
pa. Z ZZ 


Celem uregulowania nakładu 
prosimy o najrychlejsze uregu- 
lowanie prenumeraty. 
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„GLOS NARODU" z dnia 20 Kwietnia 1932 


Ko słychać 


w frafkowie. 


Środa 20: św, Teodora. 

Czwartek 21: św, Anzelma, 

Czwartek 21: wschód słońca o godz. 4.56, za- 
chód o godz. 19.02. i 
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DZIENNIKARKA SKANDYNAWSKA 0 
KRAKOWIE. Dzisiaj pociągiem rannym od- 
jechała z Krakowa do Katowic znana dzien- 
nikarka skandynawska p. dr. Kliza Lind- 
boeck-Nielsen z Oslo. P. Lindboeck bawi od 
kilku tygodni na terenie Polski : żywo inte- 
resuje się sprawami polskiemi. Kraków, 1u- 
dzież Wieliczka į Ojców, które zwiedziła, 
zrobiły na dziennikarce skandynawskiej nad- 
zwyczajne wrażenie. Pani Lindboeck-Nielsen 
przyrzekła opublikować swe wrażenia z po- 
bytu w grodzie podwawelskim w szeregu 
feljetonów, 

0 OBNIŻKE NALEŻYTOŚCI ZA PRĄD 
I GAZ! Staraniem organizącyj urzędniczych, 
kupieckich, rzemieślniczych, Zwiazku właści- 
cieli kinoteatrów i sfer lokatorskich, odbe- 
dzie sie w niedziele 24 b. m. o godz. 10-tej 
rano w sali Sokola przy ul. Wolskiej: wiec 
ogólnoobywatelski w sprawie obniżki nieby. 
wale wygórowanych należyłości zą prad 
i gaz. 

ODROCZENIA SŁUŻBY WOJSKOWEJ. W 
dniu 18 bm. odbyło sie posiedzenie Sekeyj V. 
i WI Rady miasta. na któremi uchwalono przy- 
Jąć do wiadomości wnioski w sprawie norm 
korzystania z odroczenia służby wojskowej 
przez poborowych posiadaczy odziedziczonych 
gospodarstw rolnych tudzież wnioski w spra- 
wie rozdawnictwa wsparć z fundacji śp. J>- 
rzeeo Gaffenki. 

NĄ WCZORAJSZYM TARGU płacono nast. 
veny: mleko niezbierane 1 litr 25--50 gr., śmie- 
tana kwaśna 1.40.—160 2l.. ser zwyczajny 1 kz. 
10—90 er. masło deserowe 3.60-—9.80 zl. ma- 
sło zwyczajne 8.00—3.20 zl.. jaia szt. 1—8 gt. 
buraki cwikłowe 1 kg. 10—12 gr. marchew 
20—25 gr., cebula 60—65 er.. pietruszka 35— 
40 gr.. rzodkiewka wiązka 40—60 gr. selery 
1 kg. 45—30 gr.. sałata szt. 20—30 gr.. ogórki 
świeże 1 ku, 5.50—6.50 zl. jablka kompot. 
0.80—1.20 zl.. stołowe 1.40—1.80 zl. kury żywo 
szt, 4—T zł. kurczęta naru 4—6 zh. indyki szt, 
<= 2. ihasyczki 10—12 dl 

WYPADEK KOLEJOWY POD TARNO- 
WEM Onegdaj o godz. 8.ej pociag towarowy 
nr. 6/1 wyjeżdżający ze stacji kolejowej 
rowóz wraz tendrem.' klóry miał być od- 
rowóz wraz zt endrem, kłóry miał być od- 
sławiony do warszłałów w Nowym Saczu. 
Przy wyjeździe z ostatniej zwrotniey tender 
nieczynnego parowozu wyskoczył z szyn. 
Przyczyna wypadku było za krótkie spięcie 
wagonów. Wypadku w ludziach nie bylo. 
Przerwa w ruchu trwala przeszła 2 godziny 

KRADZIEŻE. Z przechowalni owoców przy vl 
Romanowicza 17 skradziono kilkadziesiat poma- 
rańcz: ze składn futer Śchuslera przy ul. Senac- 
kiej skradziono płaszcz z brznszków  piźmako- 
wych wartości 450 zł; wybito otwoy w murze 
przylegającym do sklepn przy ul. Barskiej 65 I tą 
droga włamano się do sklepu. z któego skra- 
dziono artykuły spożywcze wartości 130 zł, 

POŻAR. W nocy z poniedziałku na wtorek wY- 
Iuch} pożar w baraku drewnianym przy el. Prad 
miekiej. naprzeciw szpitala Kasy Chorych, Straż 
pożarna ogień złokalizowała. Spalił sę dach na 
baraku i część zabudowań. 

NAPAD RABLUNKOWY. Nocy ubiegłej niewr- 
śledzeni sprawcy wtargnęli do mieszkania Józefa 
Kulaka w Zubrzyce Dolnej pow. Nowy Targ i po 
pobiciu domowników zrahowali 106 dolarów am, 
50 koron czeskich. 60 zł. oraz artykuły spożyw- 
cze, Policji wszczęła pościg za sprawcami. 


———f]—— 


ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY 


Z POLSKIEJ AKADENJI UMIEJETNOŚCI, 
Dnia 18 b. m, odbwło sie posiedzenie Wydziału 
lekarskiego Akademji na kiórem przyjęto prace 
pp. Sierfkowskiogo i Zabłockiego » zakresu sero- 
logji kiły. Grossa i Wajdy, oraz Orszackiego. Ro- 
seso i Jakusa z zakresu hadamia nowotworów. 

POSIEDZENIE TWA LEKARSKIEGO  cdbę- 
dzie się dzis we środe o godz, 8 wieczór w sali 
Towarzystwa. ul Radziwiłowska L. 4. Prof, Dr. 
7, Szumowski wygłosi odczyt na temat: „Nerwice 
i psychozy średniowieczne”, 

KRAK, KOŁO ZW. BIBLIOTEKARZY POL- 
SKICH. W piatek 22 b, m. o godz. G wieczór od- 
bedzie się w czytelni rękopisów Bihijoteki Jasier- 
lońskiej mzukowe posiedzenie Koła, na którem 
dvr. Kuntze wygłosi swe wrażenia z kilku bi. 
bijotek sowieckich. 

„THE ENGLISH PLAYERS“ W KRAKOWIE. 
W nadchodzącą sobote dnia 28 b, m. zieżdźa do 
Krakowa gusna na obu półkulach świata angil- 
ska trupa „The English Players“, by wystawić 
iskrzacą humorem i daweipem komedję Bernarda 
Shawa . Kandida“. Trupa ta gra tak znakomicie 
sztuki Shawa. iż autor ich prawie wszęstkie swe 
utwory daje do wykonania najpierw tejże grupie 
„The English Players“, Anglicy wvstapią w Pol- 
sce poza Krakowem jedynie jolea tylko raz 
w Teatrze Polskim w Warszawie, 

WALNE ZGROM, ZWIĄZKU OPIEKI NAD 
ZWIERZĘTAMI odbedzie się w niedzielę 34 b, m. 
o godz, 16.8) przed południem. w tokaju szkoly 
muzycznej przy Ul. Reroryka i. Na porządku 
dziennym m. in. odezyt Dr. Świby p, te „% higjeny 
psa pokojowego”. 


:0: 
REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO. 
Środa: „Car Paweł L“ gošé. występy K. Ju- 
noszy Stępowskieco — ceny zniżone). 3 
Czwartek: „Car Paweł 1.“ (pość, wystepy K- 
Junoszy-Stępowskiego — ceny zniżone), 


Piątek: „Car Paweł I.“ (gość. występy K. Ju-! 


zy-Stąępowskiego — ceny zniżone), 


dząca od nas ma naszą pieczęć. 
iezet.nę w chorobach dróg oddechowych. 


im. św. Teresy 
Telefon 138-09 


STEFAN 


Wczoraj wieczorem cdjechali z Krakowa 
przez Paryż 1 Marsylję Misjonarze do Chin: 
ks. dr. P. Kurtyka, ks. Józef Grzeliński, ks.| 
Wilhelm Ciemala, brat Stanislaw Cieplak | 
i brat Władysław Pryne. Ks, Kurtyka do 
ostatniej chwili był przelożonym na Klepa- 
rzu, ks. Grzeliński profesorem w Malem Se-- 
minarjum na Nowej Wsi, a ks. Ciemała do- 
piero co wyświęcony, zaledwie odprawil pry-- 
mieje, już wysłany jest na Daleki Wschód. 
Wszyscy jadą na placówkę misyjna Wenehow 
w południowych Chinach, Terytorjum misyj- 
ne tej polskiej grupy jest w obrębie wikarja- 
tu apostolskiego Ningpo, ua którego czele 
stoj ks. biskup Andrzej Defebvre. Położenie 
gcograficzne to samo co Kair w Egipcie, 
Wouchow jest chińskin portem nad Oceanem 
Wielkim, 

Cały wikarjat Ninepo ma obecnie 10 mi- 
lionów Judności, 45.682 chrześcijan. 26 księ- 
ży europejskich. 41 księży narodowości ima a 
skiej, 120 sióstr zakonnych, 22 kleryków; 
chińskich w seminarjum diecezjalnem. hsie- 
ża europejscy sa wszyscy ze Zgromadzenia 


W ostatnim czasie wzrosła niepomisrnie 
liczba zamachów samobójczych w Krakowie. 
W czasie od 1 stycznia do 13 kwietnia br. P2- 
gotowie ratunkowe inierwenjowało w 65 wy- 
padkach zamachów samobójczych; na styczeń | 


przypada 8 wypadków (6 otruć. 2 ) 


2 postrzały). 
na mty 18 19 otruć, 5 postrzalów., 1 podeięcie 
brzytwą, 5 skoki z pietra), m marzec 20 (Lt 
otruć, 3 postrzały, 2 rany cięte i 1 skok z pie 
tra), na kwi:cioń do dn.15-g0 10 wypadków (T 
otruć, 2 postrzaly i 1 skok z piętra), Statystyka 
ta nie obejmuje wypadków śmierci desperutów., 
po przewiczjenin ich do szpitala. oraz tych wy= 


REPERTUAR KINOTRATRÓW. | 
ŚWIT: „Widmo Luwru“. 
WANDA: „Afora mężatki” (w gł. r 


ol, Jenzietie | 
Mac Donald). 


APOLLO; „Czarujący chlopiec (w gł. roli 
Heury Garat). , 4 
SZTUKA: „Bledne ognie“ (w gł. roli Sofja 


Bozan) 

BAGATELA: „Tajemnica sekretarki", 
ADRIA: „Niebezpieczny romans“ (w gł. rolach 
Betty Vman i Bogusław Samborski). 

SŁOŃCE: „białe cienie", 

UCIECHA: „Szanghaj— Ekspress“ (w gł. rolacb 
Marlena Dietrich, Anna May Wong). 


— a. ma Ą | m m Ř—— 


WYSTĘPY K. JUNOSZY - STĘPOWSKIEGO. 
Przyjęty tak enfuzjastyczuie przez Cala krytyke 
„Car Pawel L z przopyszną kreacją tytułową, Na- 
zimiorza Jnmoszy-Stepowskiego. idzie w tomrze 
m, im. J, Słowaekiego dziś i przez resztę bież. 
tygodnia hez przerwy, po cenach zniżonych, Co. 
dziennie tlunini słachacze delektuja. się wspaniua. 
gra znakomitego tego gościa sceny krakowskie) 
i doskonale zamontowaną efektowną całością widi 
wiska, Gościną świetnego artysty bedzie przedłn- 
żona i oprócz dwóch dotychczasowych, ujrzymy 
go jeszeze w nowej roli z repertuaru wspólczesuć- 
go. w świetnie skonstruowanym i pelnym nade | 
zwyczajnego uupięcia dramacie K. Bakonyegi'ego 
„oHa rekawiezkać, przygotowanego pod kierna- 
kiem p. W. Nowakowskiego. 

„LOHENGRIN* WAGNERA NA SCENIE KRA 
KOWSKIEJ. Oporu krakowska uwzględniająca | 
wszystkie kierunki. style i epoki. wprowa 
w poniedziałek 25 b. m. do swego repertuarn je- 
dno z najwybitnicjszych dzieł genialnego reforma- 
tora Ryszarda Wagnera — „Lohengrina“. Prze- 
możny wpływ tego twórcy i potęga jewo nicpospo- 
litego genjuszu, królują do dziś dnia na rzelowem 
miejzen w lileratnrzc muzycznej i sa nieodzownym 
składnikiem repertuarów wszystkich teatrów mu- 
zycznych świafa, W realizacji krukawskiej, przy- 
gotowanej reżysersko przez p, Stef, Romanow. 
skiowo i opracowanej muzycznie przez dyr. Bol. 
Waliek- Walewskiego, udzial wezmą pp: Francisy- 
ka Plstówna, primadona opery warszawskiej i 
Jwowskiej, znakomity tenor opery =talecznej p. 
Marceli Sowilski. oraz chlubnie znani naszej pt- 
biiczności pp: Stef. Romanowski i A. Mazanek, 
zaś w dalszej obsadzie Wiktorja Pastówna i A. 
Mazurek, 

ANDA KITSCHMANN, znana Śpiewaczka i 
koupozytorku ulubienica krakowskiej pwiiiczno- 
sei, przypomni się tejże w sobote daia 23 b. m. 
koncertem w gali Bolońskiego, rt który złoży się 
szereg aryj i pieśni ludowych, Pieśniarka akom- 
panjując sobie sama ua fortepianie, stwarza nie 
zwykle udatny nastrój swoim produkcjom, Biloty 
już do nabycia w kasie koncertowej Bolorskiego. 


Każda woda mineralna jest tem skuteczniejsza, im mniej czasu upłynie 
od jej naczerpania u źródła do chwili wypicia przez chorego. 
camy naszym Klijentom słynne z dobroci wody szczawnickie, które nasza drogeria 
(R. Myły) otrzymuje wprost ze Szczawniey aulem, zaraz po ich na'anin w butelki. 
Ten zamerykanizowany spo:ób dostawy wody szczawniekici do Krakowa, pozwala nam 
również na przyjmowanie pustych butelek z tej wody w cenie 10 groszy. Woa poche- 


wiennych, Stefana w chorobach dróg moczowych, Wande w chorobach przemiany 
materji i artretyźmie. 


Drogerja — Periumerja — Skład apteczny 


poleca: perfumy. wody kolońskie (także na wagę), pudry, mydła, kremy, wszelkie kosmetyki, 
grzebienie, szczotki, przybory do golenia, pasty do zębów. puderniczki, farby do włosów. 


Tem się kierujące, pole- 


Cena zniżona. Polecamy więc: 
Magdaleną w chorobach narządów tra- 


Kraków, 
ul. Wiślna 6 


HYE 


=== Stale na składzie: leki, zioła, Świeży tran i opatrunki. === 


Księży Misjonarzy św. Wincentego. Miasto 
Ningpo ma 305.000 mieszkańców. 

W tym właśnie wikarjacie będzie prze- 
prowadzony nowy podział. Polscy Misjonarze 
a Krakowa osiedą w Wenchaw, Narazie pro- 
wadzić będa misje chińską wspólnie z daw- 
niejszymi misjonurzami miejscowymi, których 
jest sześciu. Ale po zaznajomieniu się ze slo- 
sunkami, z wikarjaia apostolskiego Ninzpo 
wydziełony zostanie odrebny wikarjat samo- 
dzielny Wenchow, obsługiwany przez Misjo 
narzy polskich. Prawdopodobnie obejmować 
będzie połowe dzisiejszego wikarjatu Ningpo 
z liczbą 5 miljonów pogańskiej i 22 tysiace 
chrześcijańskiej Indności. 

Ningpo ma własne wielkie seminarjum 
duchowne z 22 klerykami chińskimi i rów- 
nież mate seminacjum. W Wenchow do naj- 
pilniejszych zadań naszych polskich Misjo- 
narzy tak samo należeć bedzie oprócz misji 
i prac zaczętych również założenie wielkie- 
go i małego seminarjum w myśl życzeń Sto- 
licy „Apostolskiej dla powołań krajowych 
chińskich. 


Epidemia zamachów samobójczych. 


padków śmierci, przy których nie interwenjo- 
walo Pogotowie ratunkowe, Można przyjąć. że 
od poczatku roku. liczba zamachów sumobój- 
czych była o wiele wyższą od starystyki Po- 
gotowia, Wśród desperatów większość wstano- 
wią młode dziewezcta, dalej hezrokotni a wresz 
cie osoby, które poniosiy wielkie straty finan- 
36w> 1a tle kryzysu, — W ostatnich dniach ro- 
zeszły się po Krakowie. w związku z samabój- 
stwami kupeów Zembrzyckiego į Śleczkowskiej 
pogłoski o samobójstwie innych kupców. Wia- 
domości te są. nieprawdziwe, 
— KM 


IMRE UNGAR, fenomenalny pianista, wystąpi 
w pożegnalnym koncercie we wtorek dnia 26 b. m. 
w teatrze Bagatela“, Bilety są do nabicia w ka- 
sie „Bagateli* w godz. cd 10—14 i od 16—20-tej. 

—0—:00()0:—— 
Akcja Arcyb'skupiego Komitetu 
Ratunkowego. 

W dalszym ciagu na rzecz nierejestrowar 
nych bezrobotnych w krak, areybiskupim komi- 
tecie ratunkowym do dnia 16 kwietnia br. zło- 
żono nastepujące ofiary: Il. Kurjer Codz, 50 zł. 
Józefa Mermowiezowa 20 zl, prof. U. JI. Dr, 
Ignacy Chrzanowski 100 zl. inż. Wł Wiqnkter 
z panstw. fabryki wyrobów tyt. w Winnikach 
10 zł. Seweryn Udziela 5 zł, dyrektor Banku 
Związku spółek zarobkowych 100 zł (R. Je 
drzejewski, Zdzisjaw hr. Tammowski z Dziko- 
wa 20 zł, 


Dziś i codziennie 


~~= 


R DOZ ZPR 


Polscy Misjonarze odjechali do Ghin. 
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„Uciecha“ 


Kewelacyjnego arcydzieła „Paramounta“. reżyserji genialnego twórcy słynnych filmów: 


JOZEFA von STERNBERGA „Marocco“ i „X-27*. 


SZANGHAJ -EKSPRES 
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Ks. Panaś redaktorem „Piasta“. 


Tvgodnik „Piast przynosi w ostatnim nu. 
merze mastepujące oświadczenie pos. Erodac- 
kiego: 

„Ponieważ dobro pisma wymaga. ażeby Da. 
czeluy redaktor przebywał stale w Krakowie, 
ja zaś mieszkając w Tarnowie, bylem tylko d>- 
jeżażającym redaktorem, wobec oświadezenia 
sotoweści cbjęcia redakcji „Piasta przez Ks. 
Panasia, skladam obowiązki naczelnego redak- 
tora „Piasta“ z dniem 15-go kwietnia 1982 7.“ 


Go na to Kuratorium Szkelne? 


W jinym z dzienników krakowskich po< 
jawiło się onegdaj ogłoszenie następującej 
treści: 

„EGZAMINU skutek zapewniony ucz- 
niom. których przygotownjemy.., Profesoro- 


dj 


wie. Kraków. — "Tomasza 87. 


" 
H 


Musimy tu skierować pod adresem Kurato- 
rinm szkolnogo krakowskiego zapytanie, czy 
znanen: mu jest to anonimowe kollegjium profe- 
sorów ? Sprawa bowiem wkracza glętoko w in- 
teresy zarówno szkoly, jak i rodziców, skoro 
może istnieć i działać przedsicbiorstwo rekla- 
mujace w ten sposób asekurację wyników egza 
minacyjnych. 

Lakoniczny tən inserat nasunąćby musiał 
zbyt wiele przypuszczeń niekorzystnych dla 
szkoly (ubo dla inserujących się w podobny 
sposób), by można przejść nad nim do porząd- 
ku. bez koniecznych wyjaśnień. 


Drugi dzień rozprawy przeciw 
Reichertowi. 


Wezoruj w drugim dniu rozprawy przeciw 
Lugenjuszowi Reichertowi, dyrcktorowi firmy 
„Orient? i Janowi Dudziakowi, oskarżonym o 
zbrodnie podpalenia, przesluchiwano w dal- 
szyn ciągu Neicherta, Prokurator. obrońey i 
sedziowie przysięgli zadawali oskarżonemu ca- 
lv szereg pytań co do poszczególnych punktów 
aktu oskarżenia, zwłaszcza co do wypadków 
dnia. poprzedzającego pożar baraków wojsko- 
wych na Zablociu, gdzie mizściły się meble. 
O godz. 12 w południe rozpoczęto przesluchi- 
wanie Dudziaka, czeladnika stolarskiego, który 
miał podpalić magazyny z namowy Reicherta. 

Po przerwie otwarto postępowanie dowodo- 
we, Jako pierwszy świadzk zeznawała Schollen 
hergowa. auzęlniczka firme Orient. Przesłuchi- 
wano ją na okoliczność, iż w chwili wybuchu 
pożaru Reichert znajdował się w biurze przy 
ul. Flerjańskiej. Dziś będą przesłuchani dalsi 
świadkowie. Rozprawie przysśluchują się tlumy 
ciekawych. 


Kasjer Zachara stanie w maju 
przed sądem. 


Wezoraj doręczono Stanisławowi Zachar? 
h. kasjerowi tramwaju krakowskiego akt oskar 
nia, Zachara zdefraudował 70.009 zł. na szko- 
dę Spółki tramwajowej, zaś 47.668 zł. na szko- 
de funduszu emerytalnego pracowników tram- 
wajowych. Rozprawa odbedzie się prawdopoda- 
Imie z początkiem maja br. Zachara będzie od- 
powiadał za zbrodnię sprzeniewierzenia 7 par. 
183, Sprawa jego o udział w oszukańczych ma- 
nipulacjach fabryki makaronu Bologna będzia 
rozpatrywana oddzielnie. 


PZK WR CZP ORZYSZ DET YOKO 


ni, Dwaj oficerowie japońscy obser- 


W pogo 


wują przez lornety horyzomt morza w AC” si 
jennym Sasebo, Jeden z nich trąca nagie to 
Tzvsza w rawi i woła: 
"a Pann, ma Boga, 
spada pue eat m 
Na to drugi obojętnie: A 
— Nie bój się, i mał.go Lindbergh'a. | 


cała flota amerykańska 


Najpiękniejszy film 
tego sezonu. 


Role główne o najwyższym wyrazie artyzmu stwarzają 


MARLENA DIETRICH, CLIVE BROOK, ANNA MAY WONG 


Codziennie przedsprzedaż biletów przedpołudniem od 11. 
Zniżki i wolne wsiepy nieważne do odwołania. 


Przesojowe arcydzieło Paramounta 


TAJEMNICA SEKRETARKI 


` saa ZE 
Dramat z cyklu sensacji „Wielkomiejskich ulic”. W rolach głównych: 


słynna Franci z filmu „Wesoły po- 
rucznik* oraz stuprocentowy amant 


mę I 


9d czwartku 
dn. 14 kwiełnia b. r. 


CLAUDETTE COLBERT 


20 do 13.80 popołudniu. 


w Kinoteatrze 


GEORGE METAKA 


Przebogata wystawa! Wspaniałe dancingi, bale. szał langa, luksusowe lokale, sensucyjna, 
emoc,onująca trest. 
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zycie śospodarcze. 
Gzy będzie pożyczka francuska ? 


Jak donosi prasa sanacyjna, rokowania. pro 
wadzone w Paryżu o wypłatę pożyczki kclejn- 
wej miały doprowadzić w ostatnich dniach do 
uzyskania zaliczki w wysokości 200 milj, fran- 
ków, t. j. około 70 milj. zł. na poczet drugiej 
transzy obligacji polsko-francuskiej Twa kole- 
juwego. Dyrektor tego Twa p. Peycher, który 
onegdaj powrócił z Paryża miał potwierdzić 
fakt uzyskania zaliczki. Podobno jednak pozo- 
stają jeszcze „do omówienia” sprawy związa- 
ne z „technicznem przeprowadzeniem wpłaty”. 

O ileby kwota ta została rzeczywiście wy- 
placona, wówczas mogłyby być przyspieszone 
roboty około budowy linji kolejowej, łączącej 
Śląsk z Gdynią. Przy tej sposobności huty 
śląskie, które dziś likwidują się z braku zamó- 
wień, otrzymałyby zamówieni* na około 20 tys. 
ton szyn. 

Na razie jednak pożyczki nadał niema i nie 
wiadomo jeszcze jak długo potrwa owo ..oma- 
wianie technicznego przeprowadzenia wpłaty”. 


Dawne i nowe dopłaty na bezrobocie 
W poniodziałek odbyło się w Warszawie po- 
siedzenie Naczelnego Komitetu dla Spraw Bez- 
robocią. Uchwalono utrzymać wszystkie dopła- 
ty do opłat telefonicznych, kolejowych. radjo- 
wych it. d. z wyjątkiem pocztowych, oraz wpro 
wadzić nowe dopłaty do totalizatora wyścigo- 
wego i paszportów zagranicznych. Wysokość 
tych ostatnich nie została jeszcze ustalona. 


Zniżka procentu w kasach oszczędność 


Rada związku komunalnych kas oszczęd- 
ności powzięła niedawno uchwałę, zalecającą 
kasom zniżenie stopy, płaconej od wkładów. 
Zniżka taka miałaby swe uzasadnienie 
w trwającym już od szeregu miesięcy i stale 
rosnącym napływie wkładek do kas oszczęd- 
ności, które mając mało materjału wekslo- 
wego pierwszorzędnej jakości, nie mogą tych 
rosnących wkładów zużytkować odpowiednio 
dla celów kredytowych. 

Zgodnie też z zaleceniem związku, kasy 
oszczędności w pięciu największych ośrod- 
kach Polski, a mianowicie w Warszawie, 
Lwowie, Krakowie, Katowicach į Poznaniu, 
przeprowadzą w najbliższym czasie zniżkę 
odsetek płaconych od wkładów na 7 procent 
w stosunku rocznym. Zmiana ta nie dotyczy 
komanalnej Kasy Oszczędnoścj m. Krakowa, 
kłóra już od roku stosuje stopę w wysokości 
6 od Sta. 

Prawdopodobnie już od 1-go maja nowe 
wkłady będą oprocentowane według niższej 
stawki, zaś wkłady dawniejsze, ze względów 
natury techniczno-buchalteryjnej, ulegna niż- 
szemu oprocentowaniu dopiero z dniem 1-go 
lipca b. r. 


Niezwykły spadek eksportu. 
Wzrósł wywóz — złotz i srebra, 


Świeżo ogłoszone przez Główny Urząd Sta- 
tystyczny dane, dotyczące naszego handlu za- 
granicznego, wykazują 
spadek eksportu. Wynosił on bowiem w ciągu 
8 pierwszych miesięcy 1932 zaledwie 287 milj. 
zł. wobec 451 milj. zł. w roku 1931, a 658 
milj. zł. w r. 1930. A zatem w porównaniu z 
r. 1931 spadł znacznie poniżej dwuch trzecich, 
a w porównaniu z r. 1930 spadł bardzo znacznie 
poniżej połowy. 

Pochodzi to przedewszystkiem ze spadku w 
tymże okresie eksportu węgla z 76 mili. zł. na 
55 milj. zł, drzewa i wyrobów z drzewa z 42 
milj, zł. na v0 mij. zł, bekonów z 24 milj. zł. 
na 16 milj z}, cynku j wyrobów z cynku z 18 
mij. zł, na 14 milj. zł, trzody chlewnej z 16 
milj. zł. na 6 milj. zł. i jaj z 16 milj. zł. na 8 
milj. zł. 

Najbardziej rażący spadek wvka”uje eksport 
szyn, żelaza. stali. blachy żelaznej i stalowej, 
mianowicie z 23 milj. zł, na 2 milj. zł., oraz 
masła z 11 milj. zł. na 2 milj. zł. 

Jedyną natomiast pozycją, która wykazuje 
znaczny wzrost jest... złoto i srebro, których 
eksport w pierwszych trzech miesiącach uh. r. 
wynosił tylko 52 tys., obecnie zaś wyniósł 38 
milj. 369 tys, zł. 


Wolny obszar celny w Gdyni. 


W „Dzienniku Ustaw“ ogłoszona została 
ustawa z dnia 10 marca b. r. o wolnych ob- 
szarach celnych. 

Ustawa upoważnia Radę Ministrów do 
ustanawiania w drodze rozporządzeń wol- 
nych obszarów celnych na polskim terenie 
celnym oraz do określania ich granic. 

Towary zagraniczne, przywożone do wol- 
nego obszaru celnego, a przeznaczone do 
przechowania lub przeróbki na tym obszarze, 
nie podlegaja opłatom celnym, monopolowym 
i podatkom pośrednim. Ograniczenia przy- 
wozu, przewozu į wywozu nie maja w wol- 
nym obszarze zastosowania. Wyjątek stano- 
wią ograniczenia ze względu na: a) mono- 
pole państwowe, b) abrone kraju, c) przepi- 
sy sanitarne, weterynaryjne j filosaniłarne, 
d) bezpieczeństwo publiczne i e) wykonanie 
zobowiązań międzynarodowych. 

Towary zagraniczne, przywożone da wol- 


„GŁOS NARODU“ z dnia 20 Kwieinia 1932 


Niema kredytów na cele budowlane, 


Sezon budowlany teoretycznie już się roz- tendencją tej ankiety był zamiar rządu popic- 
począł, w rzeczywistości jednak nie zapowiada ranią budownietwa małych domów. zwlaszcza 
jakiegoś żywszego ruchu z braku jakiehkolwiek | drewnianych. Istnieją w szczególności zapowie 
kredytów, którcby umożliwiły podjęcie robót. | dzi, że ż ewentualnych kredytów Bankn Gosp. 
Banki prywatne, stosujące ostre restrykcje w | Kraj. będą mogli korzystać budujący domy nie 
dyskoncie weksli i zmuszone do utrzymywania ; większe, jak o 4-ch ubikacjach mieszkalnych. 
znacznego pogotowia kasowego, nie mogą po-! przyczem bank udzielałby pożyczek najwyżej 
zwolić sobie na finansowanie akcji bwlowlanej, | do 4-ch tysięcy złotych na jeden dom. dla wy- 
w której ulokowane kredyty zostałyby na dłn- kończenia budowy. Po zebraniu tych informacji 
gie terminy unieruchomione. w drodze ankiety, miała się odbyé w Warsza- 

Pozostają banki państwowe, a przedewszyst: | wie konferencja zainteresowanych ministerstw. 
kiem Bank Gospod, Krajowego. Jak się dowia- | zrzeszeń budowlanych. spółdzielń i t. p. dla o- 
dujemy, centrala tego banku zwróciła się nieda-| pracowania szczegółowego planu akcji finan- 


wno do swych oddziałów prowincjonalnych 9 
zebranie wiadomości co do zapotrzebowania kre ' 
dytów budowlanych na najbliższy sezon w pe 
szczególnych okręgach. Rozesłany w tym €e- 
lu kwestjonarjusz obejmował m, i. pytania, w 
rodzaju: — Jaki był ruch budowlany w ub. 
sezonie? ile wybudowano domów (zwłaszcza ma- 


sowej, do tej pory jednak au: konferencji tej 
nie było. ani też niema żadnych konkretnych 
decyzji co do przyznanią funduszów na cele 
kredytowe zwiazane z budownictwem. Ponie- 
waż zaś Bank Gosp. Kraj, jest w tym wypadku 
najważniejszem źródłem kredytu budowlanego. 
staje się zrozumiałem. że akcja ta musi uty- 


katastrofalny wprost |% 


łych)? ile jest na ukończeniu? i t. d. Widoczną I kać, 


B a DO S 
0d pon*edziałku | DOSKONAŁY FILM SENSACYJNY p. t. 


16-go kwietnia tr. WIDMO LUWRU 


W Kinoteatrze (Król detektywów paryskich) 


r 
SWE 66 2-serjowy film, całość w jednvm programie. — Ta'emnicze widmo 
99 


w salach muzeum - Tajemnicza śmierć dozorcy - Listy pisane ta- 
jemnicza ręka - Daremne wysiłki policji paryskiej, bv odsłonić ta- 
Straszewskiego 18. 
(Dom Katolicki). 


jemnicę muzeum i wykryć sprawcę zbrodni - Bohaterski dziennikarz - 
Wielkie skarby królewskie - Nadzwyczajne tempo akcji - Niewidziane 
dotąd sensacje! 

Program dwie i pół godziny! _ Wspaniała ilustracja orkiestry salonawej ! 
Program trwa 2 i pół godziny początek o 5l2 — 8 i od 8 — 1012 W niedzielę od 31» —6 
od 6 — 81/2 i od 81/2 — 11 wieczór. 

Zniżki dla Urzedników, Wojskowych I Akademików: 

RE S | TTUUETTY 


| Ceny miejsc od 50 gr. do 2 zł. 
yw ||| mz 


Wzrost zadłużenia skarbowego w Banku Polskim: 


Ogólna uwagę zwrócił ostatni bilans de- skarb państwa okało 10 milj. zł., sprzedając 
kadowy Banku Polskiego, podający stan ra- , Bankowi za tę sumę bilon. Wobec tego ogól- 
chunków z dnia 10 kwietnia b. r. W komu- ną suma monet srebrnych i bilonu kupiona 
nikacie tym bowiem pominięto ważna zmia- | przez Bank Polski wynosi 51 milj. zł. Jest to 
nę, jaka zaszła w wysokości zadłużenia skare | prawie maksymalna granica, jaką Bankowi 
bu państwa w instytucji emisyjnej. Miano- | woluo posiadać na zasadzie przepisów slatu- 
wicie kredyt bezprocentowy rządu, podwyż-, towych. À 
szony niedawno do 100 miljonów zł., zwięk- W pierwszych dziesięciu dniach kwietnia 
szył się z 20 milj. zł. do 50 milj. zł., jak | 1952 r. podjęcie z Banku Polskiego przez 
pouczają równocześnie ogłoszone zestawie- skarb państwa %0 milj. zł. kredytu bezpro- 
nia. Zwraca uwagę taki wzrost zadłużenia centowego, okało 10 miljonów zł. z rachun 
skarbowego o 30 milj. zł. w ciągu pierwszej, ków żyrowych, oraz około 10 milj. zł za 
dekady kwietnia, kiedy rząd, zapłaciwszy | bilon, stanowi razem cyfrę bardzo poważną. 
pensje z funduszów marcowych, nie ma spe-| M. i. przyczyną podjecia tych kwot były przy- 
cjalnie dużych płatności w pierwszych | padające w najbliższym czasie terminy rat 
dniach miesiąca. i procentów cd pożyczek zagranicznych. 

Co więcej, w porównaniu ze stanem z 1 Kurs akcyj Banku Polskiego utrzymuje 
marca b. r. skarb państwa podjął nadto się nadal na poziomie 19.50. do którego ob- 
z Banku Polskiego około 10 milj. zł., zmniej- niżył się w ostatnich dniach pod wpływem 
szając o tę sumę należneści kas państwo- , nagle zwiększonej podaży tych akcyj na giel- 
wych na rachunkach żyrowych. dach austrjackich į niemieckich, gdzie rzu- 

Jeszcze į tu nie koniec, bo podjął także |ciły je na rynek tamtejsze banki. 
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NAGRANICZNE: — Förster 


wa 
TE 


la KRAJOWE: 


Szkielski Kotykiewicz 
Wybrański Mustel 
LJ m = L] s m 
Wielki wybór pianin i fortepianów 
KRAJOWE: ZAGRANICZNE: 
Rracia Fibiger Bechstein Hofmann 
Betting Bluthner Quandt 
Kernitop! Bósendorier Rónisch 
Sommerfeld Fhrbar Schweigholer 
Forster Scholze 
Gaveau 
Wielki wybór w instrumentach używanych. === Dogodne raiy. 


Skład fortebianów 
HELENA SMOLARSKA, Kraków, ul. Szewska L. 9. 


TERA BUN RFA "ZST" W WWR WONNA WESA REPOEWZ WWW 
| RABEEĘJEEPEBEE EL — PIET — Z PETE OWA AA 


nego obszaru celnego, a przeznaczone do 
spożycia na wolnym obszarze celnym, podle- 
gają odprawie celnej į ograniczeniom przy- | 
wozowym na ogólnych zasadach, stosowanych | Zarząd główny Towarzystwa nanezycieli szkół 
przy przywozie towarów z zagranicy. Posta- | średnich i wyższych wniósł do ministerstwa Skar- 
nowienie powyższe nie stosuje się jednakże bu obszermy memorjał w sprawie podatku docho- 
do towarów zagranicznych, przeznaczonych , dowego od połączonych uposażeń, który wprowa- 
do spożycia na statkach morskich, utrzymują: | Lok ry od 1 marca b. r, na podstawie nom -li 
cych żeglugę z portami zagranicznemi. OBEC. R w sk 

Towary krajowe, wywożone do wolnego | _ Podatek ten szczególnie dotkliwie ohciąży na- 
obszaru celnego dlegaja odprawie Celna uczycieli szkół prywatnych. uczących w kilku ró- 
: á Sok z a s l żnych szkołach. 
i ograniczeniom wywozowym na ogólnych | Jak wiadomo, w związku za staraniami T. N. 
zasadach, stosowanych przy wywozie towarów j S. W. termin płatności pierwszej raty został od- 
zagranicę; jednak towary krajowe, przezna- roczony, 

Obecnie Ministerstwo Skarbu pismem z 14-go 
kwietnia zawiadomiło zarząd główny Tow. Naucz. 
Szkół Wyż. że „upoważniło urzędy skarbowe do 


Ulgi w spłacie podatku dochodowego 


dla nauczycieli szkół Średnich j wyższych. 


czone do spożycia na wolnym obszarze cel- | 
nym, są wolne od cła wywozowego i ogra- 


niczeń wywozowych. 

Towary, przywożone z wolnego obszaru 
celnego do reszty polskiego obszaru celnego, 
podlegaja odprawie celnej į ograniczeniom į 
przywozu i przewozu na zasadach ogólnych, 
stosowanych przy przywozie towarów z za- 
granicy. 


— u — 


rozkładania poszczególnych rat kwartajnych różni- 
cy, wynikającej z kumulacji uposażeń na trzy raty 
miesięczne, t. j. do terminu płatności następnej 
raty kwartalnej w wypadkach, gdy wynagrodze- 
nie płatnika jest w bicżącym roku rażąco niższe 
od wynagrodzeń otrzymywanych w rokn ubie- 
glym. względnie, gdy płatnik w ubiegłym roku 
otrzymywał wynagrodzenie u kilku różnych pracc- 
dawców, przyczem wynagrodzenia te u miektó 


|p 
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rych nie przekraczały kwoty 2.500 zł. rocznie, 
wobec czego nie były dokonywane potrącenia ty- 
tulem podatku“, 


r gam 
Geny zbóż chlebowych zwyżkują, 

Na giełdzie zbożowej w Krakowie notowane 
we wtorek 19 b, m. następujące ceny: 

Pszenica dworska czerwona 32.25-02.75, biała 
31.75—392 wschodnio małopolska 31.50 -3*.17, żyto 
dworskie stand. 29.50—29,75, targowe stand. 28— 
29.50. kukurudza, koński ząb 44—45, mąka pszen- 
ma okr. Krak. grysikowa 52—55, 45% 51—52, 
60% 48—50, mąka żytnia okr. Poznań. 65% 45— 
46, razówka żytnia 3850—39, graham pszenny 
41,50—42, otręby żytnie 17—17.50, pszenne 17— 
17.50. maka czerwona z workiem 20—21 zł. 

Tendencja silniejsza dla zbóż cehlebowych, 
zresztą utrzymana; dowozy nadal małe, 


Giełda krakowska. 

Kraków 19 kwietnia, (PAT), Giełda bez noto~ 
wań. 

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA 

Warszawa 19 kwietnia. Dolary: 6.88 i trzy! 
czwarte. 8.90 i trzy czwarte, 8.86 i trzy czwarte, ' 
Dewizy: Holandja 361.10. 262.00, 360.20; Londyn 
33.90, 30.60: Nowy Jork 8.90, 8.92, 
8.89; Nowy Jork telegraficznie 8.90, 8.92, 8.86; 
Paryż 35.13, 85,22, 95.04: Praga 26.37, 26.43, 26.31; 
Szwajcarja 143.25, 173.68. 102.82; „Włochy 46.82, ' 
46.086, 45.62; Berlin prywatnie 211,70. 

KURSY OBLIGACYJ, 

Akcje: Bank Polski 79.50—79.75, 

Pożyczki: 4% inwestycyjna 90.25—92—601.75 — 
4% inwestycyjna seryjna 99.50—101,25—100.50 — 
5% konwersyjna 38.05 — 5% kolejowa 32.50— 
3225 — 4% dolarowa 49.50—49.25 — 7% stab- 
lizacyjna  54.25—61—58,75 10% kolejowa 
100.75 — Listy Zastwwne Banku Gosp. Kraj. bez 
zmiamy. 


(33.86, 33 83), 


i> 
Radio. 
Radjo watykańskie. 

Działalność watykańskiej stacji radjowej 
rozwija się coraz bardziej pomyślnie. Do spra- 
wozdań Papieskiej Akademji Nauk, jakje w 
związku z jej posiedzeniami nadaje „nuntius 
radiofonieus* doszły następnie eodzjennie o wy- 
znaczonej godzinie w różnych językach nada- 
wane wiadomości misyjne, Dołiezono dalej do 
programów niedzielnych i śwjątccznych budu- 
jące czytania dla chorych i tych. którzy dla 
ważnych powodów nie mogą się udać do koś- 
cioła. Zorganizowano wreszcie dostępną dla 
publiczności wymianę depesz z niektóremi pań- 
stwami, jak z Polską, Francją į Niemcami, Naj- 
ważniejszym jednak działem pracy stacji wa- 
tykańskiej jest kontakt z rozsianemi po całym 
świecie nuncjatunami i delegacjami apostolskie- 
mi. Powstała w ten sposób możność Ścisłej. bez- 
pośredniej łączności z temi placówkami i infor- 
mowania ieh o sytuacji ogólnej Inh dotyczącej 
jednego tylko kraju. Każda z nunejatur į de- 
legacji otrzymała już lub niebawem otrzyma 
specjalny aparat Marconiego umożliwiający od- 
bićr czysty i bez przeszkód zewnętrznych. Każ- 
da nuncjatura i delegacja posiada wyznaczony 
dzień i godzinę dla przeznaczonych dla niej 
komunikatów. Podobne aparaty mają otrzymać 
również kardynałowie przebywający poza Rzy- 
mem. Wielkie znaczenie posiadają nadawane 
przez radio przemówienia papieskie. Wprawdzie 
różne w tej sprawie napływaja opinię: jedni 
chcieliby Ojea Św. słyszeć jaknajczęściej, jnni 
uważają, że zbyt częste przemówienia takie za- 
nadto spopularyzowałyby osobę Papieża i 0- 
słabiły znaczenie i powagę Jego stów. Nie- 
mniej istnieje projekt, aby tegoroczny Kongres 
Eucharystyczny w Dublinie otworzył z Rzymu 
przez radjo Oiciec Św. Dodałobv to bezwątpie- 
nią powagi uroczystościom. (RAP.) 


Programy słacyj radiowych. 
Czwartek 21 kwietnia, 

Warszawa (1411.8), G. 11,20 Komun. meteor: 
11.45 Przegląd prasy; 11.58 Sygnał czasu; 12.05 
Program na dzień bieżący; 12.10 Państw, Instytut 
Met.: 12.15 „Pomoc finansowa dla relnictwa“; 
12.35 XXIV. koncert szkolny z Filharmonji War- 
szawskiej; 14.45 Muzyka lekka (płyty); 15.05 Ko- 
munikat gospodarczy; 15,15 Komunikat L. O. P. 
P.: 1525 Odczyt z cyklu dla maturzystów „Ko- 
ściuszko”; 15.45 Kom. da żeglugi i rybaków; 
15.56 Program dla dzieci starszych; 16.20 Francu- 
ski (kurs średni); 16.40 Muzyka lekka (płyty); 
17,10 „Problem wielkiego miasta“; 17.35 Koncert 
nopołudniowy; 18.50 Rozmaitości; 19.15 Skrzyn- 
ka pacztowo rolnicza; 19.25 Program na dzień na- 
stopny: 19.30 Wiadomości sportowe; 19.35 Dzien- 
nik Radjowy; 19.50 Feljeton p. t, „Łódź — miasto 
niekochame*; 20.10 Transmieja z Kopenhagi. Kon- 
cert europejski mnzyki duńskiaj, Wyk: Symfo- 
niczna orkiestra rozgłośni Kopenhaskiej pod dyr. 
Laumv Gróndabla mila Reesena, Zospół chóral- 
ny „Palestrinachor* pod dyr. Mogensa Wóldike, 
oraz Folmer Jensen (fort. 22.15 Transmisja z te- 
atru „Kameleon“ rewji p. t. „Walter pod Mes- 
salką'. 

Kraków (312.9), G. 1.45 Przegląd prasy: 11.58 
Sygnał czasu; 12.10—1615 Transmisje z Wansza- 
wv: 16.20 Francuski z Warszawy: 16.40 Płyty; 
1716 Odczyt: 17.35 Koncert popołudniowy, Wyk-: 
p. H. Drozdzikowska (sopran). Krak. Kwartet 
Smyczkowy; 1850 Rozmaitości; 19 „Gawędy pod- 
hałlańskie" w recytacji Wł, Doruli; 19,15 Skrzyn- 
ka pocztowo-rolnicza: 19.25 Program na dzień na- 
sśtępny: 19.36—0.15 Transmisje z Warszawy. 

Katowice (408.7). G. 14.55 Komunikaty Polsk. 
Zw. Zrzeszeń Gosp. Woj. Śląsk.; 
powieściowy: 19,20 Dr. W. Wilkosz, prof. Un. Jag.: 
„Pitagoras i jego odkrycia”, m 
~ Lwów (380.7). Q. 16.40 Pieśni węgierskie w wy 
konaniu p. Izso Hegyj: 19.23 Pogadanka z cyklu 
„W służbie miłosierdzia”. wygł. p. J. Ruczajó- 
wna: 2.25 „Historja. wesołej transmisji“, wygł. W. 
Budzyński; 22.40 Muzyka taneczna z teatru Va- 
riete „Bagatela“ = ra 


19.05 Odcinek 
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Qbraty grupy Unji Parlamentarnej, 

Warszawa 19. 4. (Telef, wł), Pod przewodni- 
ctwem senatora Loewenherza odbyło się posie- 
dzenie polskiej grupy Międzynar. Unji Parlamen- 
tarnej, mą którem pp. Loewenherz, Makowski i 
Debski przedsiawili sprawozdanie z obrad rudy 
i komisji Międzynar, Unji Parlamentam j, prze- 
prowadzonych w Genewie z początkiem kwietnia. 
Reda uchwaliła rezolucję w sprawie rozbrojenia, 
przyczem specjałną rezoluaja dotyczyła rozbro- 
jenia moralnego, 

Następnie wiccmarszałek Makowski omówił 
sprawę obrad Międzynarodowej Pariamentarnej 
„komiejj Frawuiczej, która pracuje nad kodyfika- 
cją prawa międzynarodowego. 3 

Kongres Unji Miedzyparjamentarnej odbedzie 
się w roku bieżącym w Genewie 20-x0 lipca. Kon- 
gres ten będzie utrzymany w ramach 
skromniejszych, aniżeli zwykle. Obrady kcngresu 
dotyczyć będą. przedewszystkiem zozbtcjenia, oraz 
spraw gospodarczych i finansowych. 


e . , , 

Skazanie komunistów w Równem. 

Warszawa, 19. 4. (Telef, wł) W Równem 
toczyły się przez trzy dni rozprawa przeciw 53 
członkom komunistycznej parji Ukrainy zacho- 
dniej narodowości żydowskiej, pochodzącymi z 
Równego, oskarżonych o działalmość antypan- 
stwową. Czterech oskarżonych skazano na 7 
lat ciężkiego więzienia, 9 na 5 lat ciężkiego wie- 
ziena, 15 na cztery lata c. węzienia, 5 uniewin- 
niono, 


PRZED POSIEDZENIEM RADY MINISTRÓW. 

Warszawa, 19. 4, (Telef. wl) Powracającego 
z Krynicy do Warszawy p. premjera powitał 
na dworcu p. wicepremjer Zawadzki. p. min. 
spr. wewn. Pieracki, kilku wiceministrów į wyż- 
szych nrzędpików. Po przyjeździe do Prezy- 
djum Rady Ministrów p. premjer odbył naradę 
z p. wicepremjerem. Prawdopodobnie jeszcze w 
bieżącym tygodnin odbędzie się posiedzenie Ra- 
dy Ministrów, 


a a () r e 


Katastrofalna powódź w Jugosławii 

Bialegród. (PAT) Powódź w doszeczu Savy 
przybiera katastrofalne rozmiary, acrkolwi=k ta- 
my i nasypy opierają się dotychczas naperowi wo- 
dy. W Białogrodzie dzielnice nadrzeczne zostały 
ewaknowane, Miasteczko OQbrehovac jeat całkowi- 
ale wylndnione. Po ulicach miasteczka plywaja Io- 
dzie, W pobliżu miejscowości Szasac woda pokry- 
wa 5.000 ba ziemi ornej, Ewakuowano tam t t00 
domów. W rejonie Broko poziom woly wynosi 
6 metrów porad stan norenlny. 

O ROBOTY MIĘDZY NARODOWE. 

Rzym, 19 kwietnia. W Modjolanie rozpoczął 
się wczoraj miedzynarodowy kongres budowy 
róg samochodowych. Prez. Międzynarodowego 
nura Pracy Albert Thomas nadesłał kongreso- 
wi pismo, w którem wskazuje na konieczność 
podięcia wielkich prac międzynarodowych w 
celu złagodzenia klęski bezrobocia. Budowa 
eurcpejskiej „ieci róg samochodowych byłaby 
z tego wzeledn bardzo pożyteczna i dałaby się 
wykonać kosztem miliarda dolarów, 


Indeks z łapownikami Kreugera. 

„Evening Standart“ donosi, że w aferze 
Kreugera zanosj sie na nowe rewelacje. 
W najbliższych mianowicie dniach ma być 
ogłoszona lista osób, które brały od Kreuge- 
ra lapówki wzamian za wyrobienie mu od- 
powiednich wpływów, umożliwiających obej. 
mowanie monopolów zapałezanych w szeregu 
panstw. Sensacyjna ta wiadomość wywołała 
wszędzie zsozumiałe wrażenie Czy się na 
tej liście nie znajda obywatele Polski? 


BADANIE TAJEMNIC KREUGERAĄ, 

Sztokholm, 19 kwietnia. Wydział śledczy 
policji sztokholmskicj zajmujący się aferą Kreu 
gora zażądi wydania wszystkich dokumentów 
lutyczących śmierci Krcugera. Zażądano w yila- 
nia Świadectwa lekarza paryskiego, protoko- 
łu policyjnego spisanego przez policję paryską 
w związku z samobójstwem Kreugera oraz pi- 
sun, posla szwedzkiego w Paryżu skierowanego 
do szwedzkiego r.inisterstwa spraw zagranicz- 
nych. 

SAMOBÓJSTWO LEKARZA. 

Wiedeń, DAT. W związku z aferą karcianą 
wo Wiedniu popelnił wraz z żoną samobójstwo 
lekarz, dr. Löwy. Pozostawać on miał w sto- 
stukach z baronem Berzeviczy i z tego powodu 
otrzymał wezwanie do przesłuchania policyjne- 
go. Dr. TUvy uniknął przesłuchania przez s% 
mobójstwo. 

MAC DONALD CHORUJE. 

Londyn, 19 kwietnia. Wedle komunikatu 
Yekarskicgo w stanie zdrowia premjera Mac 
Donalda po operacji prawego oka nie następit- 
je poprawa w Stopniu normalnym. Lekarze pro 
ponowali MU kilkutygodniowy wypoczynek, ĵo 
dnakże na wyraźne życzenie zezwolili mu wyje: 
chać do Genewy. W podróży tej towarzyszyć 
będzie Mac Donaldowi jego lekarz. Jutro wy- 
jeżdża Mac Donald do Paryża, skąd wyjedzie 
uastępuie do Genewy. 

WIELKI POŻAR W HONDURASIE. 

Londyn, 19 kwietnia, Stolica Hondurasn 
brytyjskiego Belize nawiedzona została ubie- 
głoj nocy olbrzymim pożarem, którego pastwą 
padły trzy dzielnice. Ofiar w ludziach nie było. 
straty cbliczają ma 8 miljony dolarów. Przeszło 
300 rodzin pozbawionych zostało dachu nad 
głową. 

GIEŁDA W ZURYCHU, 

Zurych 19 kwietnia. Paryż 20.30 i pół, Londyn 
19,52, Nowy Jork 5.14 i pół, Belgja 72.10, Włochy 
26.42 i pół, Hiszpanja 40.00. Berlin 122.10, Sztok- 
holm 9525, Oslo 96.00, Kopenhaga 166.25, Sofja 
8.73, Praga 15,28, Warszawa 57.65, Białogród 9.00, 
Keisingfors 9.90. 


znacznie. 
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„Statystyczny“ spadek bezrobocia. 


Warszawa 19, 4. (Telef. wł.) W dniu 16 kwiet- 
nia stan bezrobocia wynosił 349.601 osób, Stan 
hezrobocia zmniejszył się w ciągu ubiegłego iy- 
godnia o 5.148, Liczba bezrobotnych w Warszawie 
wynosi 22,855 i zmniejszyła sią w stosunkn do po- 
| przedniego tygodmia sprawozdawczego œ 91 osóh. 
Liczba bezrobotnych pracowników umysłowych 
również spadła o 191 i wynosii obecnie 40.363. 
Spadek liczby bezrobotnych należy w dużym stop 
niu przypisać nowelizacji ustawy o funduszu kez- 
tohocia, 


Demonstracje bezrobotnych w Grodzis*u. 


Warszawa 19. 4. (Telef. wl). W Grodzisku Ma- 
zowieekim koło Warszawy doszła do demonstr- 
cji bezrobotnych przed ratuszem, Tłum chciał zdle- 
molować ratusz, do czego jednak policja nie ao- 
puściła. Policjantów obrzucono kamieniami, na co 
oddział policyjny odpowiełział salwą w powin. 


trze. a następnie, gdy ataki trwaly dalej, ful sal- 
wę w tłum, Jeden z demonstrantów ciężko ranny 
W brzuch, zmarł w Szpitalu Kilkanaście osób jest 
lżej rannych. Z pośród policjantów kilku jest po- 
ranionych kamieniami. 


Jeszcze pieniędzy niema. 


Warszawa 19. 4. (Telef, wi). W sanaerjnym 
| „Expresie Porannym“ pojawila się wiadoniość o 
uzyskaniu nrzez towarzystwo buiewwo frmeuske- 
polskie zaliczki 200.000.009 Aaaków ma porzet 
| 
| 


drugiej (rdnszy paźyczki na polcas kaloż Śląsk=— | 


Gdynia, Póiurzędowa egencja „lskra” na podsia- 


wie upoważnienia ogłasza, że wiadomość ta jest; 


conajniniej przedwczesna, Rozmowy sa prowadzo- 
m w dalszym ciągu w Parvżn, a sfinalizowania 
rokowań nie należy oczekiwać wcześniej, jak w po 
łowie maja, to znaczy po 

«w 


wyborach, 


mrw: mą ura uT 


Kredyty na budownictwo drewniane. 


Warszawa, 19, 4, (Telef. wL) Czynniki rza-| 


dowe postanowiły udzielić, podobnie jak w ro- 
ku zeszłym, czynnego poparcia akeji budowni- 
ctwa drewnianego. Bndujący domki drewniane 
bedą mogli korzystać z kredytu w Banku Go- 
spodarstwa Krajowego w maksymalnej wyso- 
kości 4.000 zł. na jeden domek. Pozatem będą. 
opi mogli korzystać z kredytu towarowego w 
tartakach państwowych, który bedzie udziela 
ny do wysokości 50 proc. wartości drzewa I 
powinien być spłacony w, połowie po upływie 
T i pół miesiecy od daty zamówienia, a reszta 
września 19083 r. 

Lacznie kredyt gotówkowy razem z towaro- 
JE ata a ZEE 


wym nie może przekraczać 50 proc, kosztosysu 
budowy. Akcja mająca charakter propagando- 
wy będzi: prowadzona w następujących miej- 
seowościach, które dostaną odpowiednie subsy- 
dja: Borysław 80.000, Gdynia-miasto 250 008, 
Częstochowa 100.000, Kołomyja 69.000, Kra- 
ków 150.000, Krosno 50.000, Nadwórna 30.000. 
Nowy Sącz 40,660, Poznań z okolicą padmiej- 
ską 220.000, Przemyśl 80.060, Stanisławów 
80.060, Szczakowa 40.600, Tarnopol 40.000, 
Wieliczka 25,000; Wilno 150.000, Warszawa- 
miasto 850.000, Warszawa-podiiejska 200.000 
złotych. 


—— — — 


Sowiety koncentrują wojska 


nad granicą Mandżurii. 


Paryż, 19. 4. (PNI) Wedlug doniesien 
Agence Radio z Tokio, przedstawiciel japoń- 
skiego ministerstwa spraw zagranicznych 
oświadczył dziennikarzom, że stosunki niie- 
dzy Japonją a Rosją sowiecką staja sio z każ. 
| dym dniem bardziej napreżone į że Japonja 
zdecydowana jest interweujować w każdym 
zbrojnym konflikcie, jaki mógłby wybuchnąć 
między. Sowietami a nowem państwem man- 
dźurskiem., W Japonji wszyscy zdaja sohie 
sprawę, że ostatnie wykolejenie pod Charbi 
nem pociagu, przewożącego oddzialy japoń- 
skie. były dzicłem agentów rzadu sowieckie- 
zo. Również wiadoniem jest. że siły sowiec- 
kie, skoneentrowane między Maudżuli a Wta- 
dywostokiem, wynosza okolo 70.080 żołaie- 


nie z Charbarowska, Jednocześnie Sowiety 
wzmacniają swe siły na północnej cześci Sa- 
chalinu. Rząd moskiewski udaje, że jest 
zaniepokojony z powedu aktywności japoń- 
skiej w północnej cześci Mandżurji, choć 
wie dobrze, że sily japońskie w Mandżurji 
i na Korei nie przekraczają 6 dywizyj. Obec 
nie każda koncentracja wojsk rosyjskich zda- 
je się być aktem prowokaeyjnym. Mimo to 
Japonia zachowuje spokój. 


Londyn, 19 kwietnia. „Times“ donosi z Pe- 
kinu, ż> armja komwiznjącego generala chiù- 
skiego Sun Lien Czanga wkroczyła do prowin- 
cji Fo-kien i zajęła miasto Tamg-jen-czau. leżą 
co 150 km. na północny zachód od Amoy. mia- 
sta portowego i ctoliey prowincji. Armja ta li- 
czy 30 tysięcy dohrze uzbrojonych į dyscypli- 
nowanych żołnierzy, Generał Sun Lien Czang. 
dawny podkum?ndny generała Feng Ju Msian- 


Londyn. 19 kwietnia, Kanclerz skarbu Ne- 
ville Chamberlain wygłosił dziś w Izbie gmin 
ocz?kiwaną z niczwykłom napięciem swoją mo- 
wę budżetową, O wielkiem zainteresowaniu 
świadczą kompletnie obsadzone lawy poselskie 
rządowe. oraz trybuny dla prasy i publiczności. 
Obecny jest równi*ż następea tronu książe 
Walji. Kanclerz skarbu na wstępie zaznaczył, 
że w następstwie oszczędności, nowych podat- 
ków i dochodów z ceł budżet ubiegłego roku 
zakończył się nie przewidywanym niedohorem 
w wysokości 74 miljonów funtów, lecz nadwyż- 
ką 346 tysięcy funtów, Nowe cła przywozowe 
daly 2 miłjony dochodu, Ostatnie miesiące wy- 
kazały lekkie ożywienie w handlu i zatrudnie- 


okres najgorszy minął, Biczący rok budżetowy 
nie przewiduj: żadnych dochodów z odszkodo- 
wań i długów wojennych, gdyż prawa ta z0- 
stamie dopiero załatwiona na konferencji lozań- 


| 
W Chinach znów wojna domowa. 


Jeden z generałów przeciw rządowi w Nankinie, 


„lzw.estia” oskarżają Japanje. 


Moskwa, 19. 4. (PAT) Kontlikt sowiceko- 
japoński zarysowuje sie z każdym dniem wy- 
raźniej. Podając nolatki o wczorajszych de- 
monstracjach białogwardzistów 'przed zarza- 
dem kolei: wschcdnio-chińskiej w Charbinie 
„Tzwiestja* zamieszczają artykul, w którym 
w niebywałe ostrym tonie oskarżają Japonię 
jo moralne przygotowywanie wojny. Dziennik 
cytuje cały szereg rzekomych aniysowieckich 
prowokacyj ze strony białogwardzistów i ich 
japońskich protektorów i zwraca szezegółną 
uwage ua stanowisko prasy japońskiej. 


: duż A = : 

| Japonja nie oczekuje wojny. 

Tokio. 19. 4 PAT. Pomimo niepokojących 
poglożck o naprężeniu stosunków sowiecko-ja- 
pońskich. rząd japoński ocenia sytuację spokoj 
nie i nie przewiduje w najbliższej 
Żadnych zbrojnych wystąpień. Fakt, że druga 
dywizja gen. Tamona opuszcza w dniu jutrzej- 
szym Chavbin i powraca do Lao-Yang wskazn- 
ie na to, że japońskie władze wojskowe nie o 
czekują zbrojnego Zatargu ze Sowietami, 


aaa (= 


ga podjął akcję skierowana przeciw rządowi 
centralnemu w Nankinie. Wojska jago podażają 
w kierunku Amoy i znajdują się już w cdle- 
głości 70 km. na zachód od tego miasta, Ty- 
siace uciekinierów przybywa do Amoy z róż- 
nych okolic zagrożonych przez wojska Sun 
Lien Czanga, W mov wylądowano większe po 
silki wojskowe celem obrony miasta, 

l ————— 00 


Chamberlain o zrównoważonym budżecie Anglii. 


skiej. W sprawie tej rząd nie powziął żadnych 
decyzyj, W następstwie moratorjum Hoovera 
ubylo Anglji wpływów w wysokości 10 miljo- 
nów funtów. Wydatki preliminuje rząd na 766 
milionów funtów, dochody zaś ua 764,3 miljo- 
na, z czego wynika deficyt w wysokości 1.7 mi- 
ijona funtów. 


~ Nowe projekty celne w Anglji. 


Loffiyn, 19 kwietnia. Wczoraj odbyła się 
Rada ministrów, na której obradowano kwestję 
i budźetowo-celna. Wedle „Timesa? ma być o- 
pracowany nowy projekt celny o cherakterze 
cel ochronnych, W sprawie tej istnieją wielki: 
różnice zdań wśród członków rządu. Dziennik 
stwierdza, że w sprawie nowego projektu cel- 
|in ministrowie liberalni wyrazili wielkie za- 


niepokojenie, aczkolwiek o dymisji jeszcze nie 
wspominali. 


Rozbrolenie możliwe tylko etapami. 


(ienewa, 19 kwietnia. Komisja główua 
konferencji rozbrojeniowej zajmowała się 
dziś w dalszym ciągu projektem uchwały, 
przedłożonym wczoraj przez delegata cze- 


| niu bezrobotnych, co pozwala mieć nadzieję, że 
chosłowackiego i uzupelnionym przez komi- 


iet redakcyjny. Projekt uchwaly. posłanawia- 
jacy, że rezbrojenie ma być przepro » adzone 
etapami į wskazujący na konieczność lezy uie- 
nia pierwszego decydujacego kroku w kie- 
runku obniżenia zbrojeń do poziomu najniż- 


Sfr. 7. 


szego, został przyjety jednogłośnie, 

W dyskusji poprzedzającej głosowanie de- 
legat rumuński Titulescu oświadczył się ża 
projektem, jednak pod warunkiem, że roz- 
brojenie musi być przeprowadzone w ramach 
i duchu art. 8 paktu Ligi Narodów i pod wa- 
runkiem, że przy następnym punkcie po- 
rządku dziennego, podczas poruszania kryte- 
ryj rozbrojeniowych, wyraźnie podkreslona 
zostanie laczność z art. 8. 

Delegat sowiecki komisarz Litwinow 
oświadczył. że jeśli uchwała interpretowana 
będzie po mysli przedmowew, bedzie zmuszo- 
ny do odmówienia swej zgody, W odpowiedzi 
Titulescu, popicrany żywem przyłakiwaniem 
Paul Boncoura, zastrzegł się, że druga uchwa- 
la masj odpowiadać postanowieniom zawar- 
tym w art, 8 w dziedzinie bezpieczeństwa, 
Za slanowiskiem delegata rumuńskiego wy- 
powiedzieli się równieź delegaci Jugosławii 
i Persji. Prezydent Henderson przerwał dal- 
szą dyskusje i poadat projekt uchwały pod 
głosowanie. Projekt zostat przyjety jedno- 
głośnie. a więc także głosami Litwinowa 
i Titulescu. W obradach komisji głównej 
wziął również udział amerykański sekrelarz 
stanu Stimson. 

Genewa, 19 kn nia. W dalszym ciągu o- 
bral komisji glównej konferencji rozbrojen:o- 
wej przystąpiono do dyskusji nad projektem 


uchwaly. w sprawia kryterjum rozbrojenia, 
przedlożonego przez delegacje hiszpańską, cz 


choslowacką. szwedzką j norweską. Frojekt ten 
opiera się na postanowieniach art. 8 paktu Li- 
gi Narodów. Delegat wloski Grandi przedłożył 
kontrprojekt, który — jego zdaniem — prowa- 
dzi najkrótszą drogą do ograniczenia zbrojeń 
do poziomu możliwie najniższego. Delegat fran- 
emski Paul Boncour stawia wreszcie projekt 
kompromisowy. opierający się na obu projek- 
tach. poczem posiedzenie odroczono do jutra. 
— — -— 0 
Eksslszja magazynu amunicji w Tokio 
T Londyn, 19 kwietnia. Pod Tokio wylecial 
dziś nad ranem w powietrze skład amunicji, 
skutkiem czego na peryferjach miasta zniszczo= 
nych zostało przeszło 50 domów. Około 40 osób 
zostajo zabitych i wielu rannych, Liczba ofiar 
niy jest jeszcze dokładnie znana, 
3 ROBOTNIKÓW ZGINĘŁO PRZY PRACY. 
Paryż, PAT. Nad rzeka Drac w pobliżu 
miejscowości Corps (Alpy francuskie) oderwała 
się skała. powodując obsnnięcie się olbrzymich 
mas „ziemi. Robotnicy zatrudnieni przy budo- 
wie tunelu, zostali zasypani. Z pośród gruzów 
nie wydobyto doiychczas 3 robotników, w tej 
liczkie dwóch Polaków. 
REWIZJE W LOKALACH KOMUNSTYCZE 
NYCH. 
19 kwietnia. 


Berlin. Policja polityczna 


ak" „|| przeprowadziła dziś we wszystkich lokalach 
przyszłośc! | 


komunistycznych na calym terenie Prus re- 
wizję, konfiskujac korespondencję partyjea 
oraz liczne druki į odezwy. Wynik rewizji 
nie jest jeszcze znany, gdyż zbadanie skonii- 
skowanego materjału zajmie dłuższy czas. 


UTĘECIF HANDLARZY NARKOTYKÓW. 


Berlin, 19. 4. (PAT) Po dlugich docho- 
dzeniach policja berlińska wpadła na trop 
międzynarodowej bandy handlarzy narkoty- 
ków, którzy przemycali swój towar do Ame- 
ryki. Z poczatkiem b. miesiaca w porcie no- 
wojorskim skonfiskowano na pokładzie pa- 
rowea „He de France“ większy transport nar- 
kotyków wartości około 1 i pół miljona ma- 
rek, zadeklarowany jako zabawki dzieciece. 
Dochodzenia, przeprowadzoue przez policje 
nowojorską ustaliły, że towar ten pochodzi 
z Berlina. Idąc za wskazówkami władz nowo- 
jorskich. policja niemiecka aresztowała ostał- 
nio w Berlinie handlarza narkotyków del 
Gracio. W wyniku dochodzeń wykryto w śród 
mieściu w pobliżu dworca anhalckiego kilka 
magazynów, w których znajdowały się więk- 
sze zapasy narkotyków, przygotowanych do 
wysyłki zagranicę. 5 

pzy z 

Londyn, 19 kwietnia. „Daily Telegraph" do 
nosi z Angory, że rząd turecki bada obecnie 
możliwość przystąpienia Turcji -<do Ligi Narto» 
dów. W kolach oficjalmych tureckich uważa- 
ja przystąpienie Turcji do Ligi Narodów za 
możliwe tylko wtedy, jeśli Turcja otrzyma 
przynajmniej pdlstałe miejsce w Radzie Ligt. 


EZ CO W A AE AE 


Truskawiec cieszy się pełnem 
powodzeniem. 


Dohorowe grono kuracjuszy zjechało już me 
zezan wiosenny do Truskawca — Który trwa od 
1 kwietnia b. r, Pogoda dopisuje — obecnie prze- 
prowadza się w szybkiem tempie prace nad osta- 
tucznem uporządkowamem parku, urządzaniem 
ozdobnych kwietników i t. d. j 

Kąpiele mineralne. okłady horowinowe i wody 
truskawieckie z „Nattusią* na czele, mimo kryzysu 
maja i mieć będą swoje powodzenie, jak widać 
z bardzo licznych zgłoszeń o mieszkania na kwie- 
cień—maj — naplywających codziennie z całej 


Polski dlo Zarządn Zdrojowego, 

Na deptaku trzy razy dziennie koncerty mega- 
fonowe — klub towarzyski do dyspozycji kur- 
ejuszy — a wszystko jw bardzo umiarkowanych 
cenach —- znacznie niższych od cen w głównym 
sezonie. 


Str. 8 


HENRY BORDEAUX. 


Karusia 


uutoryzowane tłumaczenie z francuskiego 
Zolji Skolimowskiej. 
OJ m 

— Nie, nie uderzył mnie. I nie wiem. 
czy byłby to uczynił W tej chwili bowiem 
wszedł Józef, nasz służący, który snać otwo 
rzył drzwi cicho, bez zwrócenia naszej 
uwagi. 

— Postaram się o rozwód, Jakże żyć 
z człowiekiem. który cie znieważył i zamie- 
rzył się na ciebie? Ujrzawszy Józefa, mąż 
uciekł. Skorzystałam z jego nieobecności: 
by zabrać co się dało, moje suknie, klej- 
noty, kilka fraszek i oto jestem. Obronisz 
mnie, prawda, Karusiu? 

— Licz na mnie, mamo! 

— Tak obronisz mnie, ty z Bertrandem. 
Dwojga nie będzie za wiele, gdyż on zjawi 
się tutaj. Jestem pewna .Dowie się od szo- 
fera, jakim pociągiem wyjechałam. W poścl- 
gu za mną trafi do twego domu. Chce me- 
go podpisu. Nic go nie powstrzyma. Ach. 
baje się, boję! 

Karusia bierze ją w ramiona, pieści, utw 
la, pociesza i powoli mama wraca do życia: 
do życia i do uśmiechu, do używania puszki 
z pudrem i różem. 

Tak więc Karusia odchuchała ją jak pta- 
ka, rozbitego burzą, którego tak niedawno 
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znalazła w omdleniu na zeschłych liściach 
w lesie. 

Pani de Montbenoit nie myliła się. Zaraz 
nazajutrz samochód zatrzymał się przed gan 
kiem i pan Montbenoit wszedt do domu. 
Ujrzano go z salonu i zaraz Karusia, jej 
mąż i przerażona Michalina zbierają się na 
radę familijną. 

— Nie chcę go widzieć, nie chcę ga wi- 
dzieć, — krzyczy pod wpływem strachu. — 
Zabarykaduję się w mym pokoju. Wypedź- 
cie go, blagam. 

Pułkownik Valeray uspokaja ją. 

— Proszę się nie lękać. Podjęliśmy się 
opieki nad mamą. Zareczam, że jej nie spo“ 
tka tu nie złego. 

— Przedewszystkiem niech cię nie usły” 
szy. mamo, — prosi Karusia, rozdrażniona 
tym brakiem panowania nad sobą. — Nie 
| zobaczysz pana de Montbenoit, Najlepiej, 
idź do swego pokoju. Zamknij się. jak wo- 
lisz. Lecz jesteś tu bezpieczna, zupełnie bez- 
pieczna. 

— Dziękuję wam, drogie dzieci. 

Jakiż strach ją przejął, skoro swem 
dzieckiem zwie zięcia, będącego w jej wie- 
ku, Małżeństwo uwolnione od niej, naradza 
się ze sobą. 

— Ja pójdę do niego. To sprawa miedzy 
niężczyznami. 

— Jak chcesz — odparła Karusia. — 
| Lecz sądzę, że między mężczyznami ta 
| sprawą zaostrzy się zaraz. Mężczyźni nie 

grzeszą cierpliwością. Czy nie masz do mnie 
zaufania? 

— Karol de Montbenoit jest gwałtowny. 

— Tembardziej. W zetknięciu z nim i ty 
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Zamiadamiamy uprzejmie, że cena dzieła 


X. Staichia WŁ. 
„fłrólewski orszak Warji”, 


(kazania majowe o Świętych pois£ich), 


została zniżoną 


e oóć 


ze zł. 9— na 5 50 


Śrzy zamówieniu xamsiiejscowem doliczamy 


do ceny powyższej 65 


ór, ma opłatę pocztiormą. 


Z wysokiem poważaniem 


Ksiegarnia Krakowska, 
fraeków, ul. św. fFirzyża 13. 


Kursy maturyczne i dokształcające 


„WIEDZA” 


KRAKOW, UL. STUDENCKA 14, I p. 


prowadzą ustne lekcja na kursach zbiorowych 

w Krakowie, oraz przygotowują w drodze ko- 

respondencji, zapomocą świeżo, przez tacho- i 

wych profesorów opracowanych skryptów, 
wszazówek, programów i tematów. 


Kursy powyższe dzielą się na: 
1. Kurs maturyczny gimnazjum wszystkich ty” 
pów i semin, naucz. 
9, Kurs średni 5-ta i 6-ta kl, gimn. 
3. Kurs niższy w zakresie 4-ch kl. gimr. 
4. Kurs 7-miu klas szkoły powszschnej, 


Uwaga: Uczniowie kursów korespondency|- 
nych otrzymują co miesiąc. oprócz całkowi- 
tego materjału naukowego. tematy z 6-ciu 
głównych przedmiotów de opracowartła. 


Na kursach „WIEDZA* wykładają naiwy- 
hitniejsze siły iacnowe krakowskich państwo- 
wych szkół średnich. 

Do dyspozycji uczniów(enic) kursów zbio- 
rowych, Oraz koresconcencyjnych, posiadamy 
gabinet przyrodniczy i „geograficzno-geolo- 
giczny, jak również bogatą bibljotekę. 


Żądać bezpłatnych prospektów. 


A 


DIGENY OGŁOSZEŃ 


Ogłoszenia zwykłe za wiersz milimetrowy 


Nadesłane > . s 
Komunikaty po kronice , - 
m na 1-szej « A 


„b uszkodzone obrazy. Projekty własne. Foto- 


Maluje wnętrza kościołów, 


obrazy do ołtarzy, stacji, feretronów. sztan- 
darów. Osusza najbardziej zawilgocone wnę: 
trza, jąk też odnawia stare polichromie i 


grafje wykonanych prac na żądanie 
F-ma Zygmunt Milli 


artysta malarz 


Kraków, Rakowicka 1. 1. p. 
zm” 
ZAKŁAD WITRAŻOWO- SZKLARSKI 


| Fa T., Zajdzikowski Kraków św. Jana 30. 
Dzierż. Jan Kusiak 


Oszklenia i witraże do kościołów od 30 zł. za 1 m. 
wykonuję się przy większych zamówieniach na raty. 
Ceny 50%% niższe niż wszędzie. 


Stow. Katolickich Mistrzów Rzem. 


pod wezwaniem ów. Antoniego 


wraków, ulica Andrzeja Potockiego 11. 
TEL"FON 104-83. 


Przyjmuje zamówienia dla członków Stowarzyszenia na wszelkie 
praca wchodzące w zakres robót kaścielmych technicznych, 
| artystycznych i rzemieślniczych. Słow. gwaraninje, za Bolidne 


| wykonania po cenach nmiarkowanych szenie przedruki 
| Porada fochowa kosztorysy i projekty darmo.  * Zarzad. I powlalania pism 


tylko „Multiplex“ Kano- 
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się uniesiesz. Podczas gdy zemną powścią: 
gnie się siłą rzeczy. 

— [cóż mu powiesz? 

— Że napróżno nalega. Mama nie wróci 
już do wspólnego z nim życia. 

— Jesteś tego pewna? 

— Pewna. Mówiłyśmy o tem. Zwierzyła 
mi swe zamiary. Brutalna groźba to dla niej 
rzecz nie do zniesienia. Pomyśl, że żvcie 
zawsze ją psulo, Ojciec nie odmówił jej ni- 
czego, ustępował przed każdą jej fantazją, 
o ile nie uprzedzał zachcianek, Później, tań- 
czyła zamiast mnie... 

Tak, Sabinko. pamiętam zabawę 
z okazji twych lat ośmnastu.. Chyba masz 
słuszność, Obawiałem się.. 

Nie śmie kończyć zdania. Omal nie uczy- 
nil aluzji do kobiet, które bieg lat podnieca. 
a gdy w tłodatku poślubią młodszych o 
siehie. wiążą je z nimi węzły tak silne, że 
popadają w pewnego rodzaju niewolę, 

Miał na końcu języka te slowa, lecz za- 
milkł a Karusia zrozumiała. 

— Tak — rzekła — wolę. że za każdą 
cenę chce się uwclnić odeń. Pozwó] mi więc 
przyjąć tego pana, którego kroki z salonu 
słychać aż tutaj i który wkońcu porozbija 
nam wszystko, 

— Dobrze, moja droga, wierze twemu 
tuktowi. Lecz pójdę do buduarń obok. W ten 
sposób będziesz czula moją obecność w po- 
bliżu. A jeśli głos podniesie, otworzę drzwi 
lączne. 

— Bądź pewny. że wezwę twej pomocy 
jeśli się okaże potrzceha. 

Przystał na jej żądanie. lecz niespokojny 


Nr 107 


idzie za żoną zająć obok salonu stanowisko 
pogotowia. 

Karusia nigdy nie czułą się spokojniej 
sza i lepiej uzbrojona do waiki. Wchodząc 
do salonu znajduje się twarz w twarz z gnie- 
wnym  Montbenoitem, który, gdy drzwi 
otwarła. odwrócił się nagle i wpadł na nią. 
sądząc, że to Michalina. 

— A twoja matka? — upomina się na- 
tychmiast. 

— Mógłbyś zacząć od przywitania, Ta- 
kie są zwyczaje, 

— Masz słuszność: Witam cię Karusiu! 
Jak się czujesz? Skończyłem, A teraz do 
rzeczy: przyjeżdżam po twą matkę, Jest tw 
taj. Wiem o tem. Nie usiłuj przeczyć. 

— A któż myśli przeczyć? Tak, mama 
jest tutaj. Lecz nie chce cię wiłzieć, ani te- 
raz, ani kiedykolwiek! Jest w swojem pra- 
wie i już jej nie zobaczysz! 

— Doskonała jesteś! Wszak to moja ż0- 
na! Przyjeżźdżam zabrać ją i nikt mi w tem 
nie przeszkodzi! 

— Nie jest już twą żoną! 

— Zobaczymy! 

Kieruje się ku drzwiom, lecz uprzedza 
go Karusia: 

— Sluchaj, Karolu, ta scena jest Śmiesz. 
na i zgoła niepotrzebna, Zawołam i mąż mój 
przyjdzie! 

— Kpię sobie z twego męża .. 


(Dalszy ciąg nastąpi:. 
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watie potanialy 


Damskie pończochy od 1.401 


Również skarpetki, ręka* 
wiczki bieliznę damską 


PIANINA 


fabryka pianin B. $SUNMMERFELD 


SKŁAD FABRYCZNY 


Kraków, Rynek Gł. 5. 


w nieporównanej jakości takża 
na ratv, poleca Do cenach fa- 
brycznych zniżonych, dlatego 
bezkonkurencyjnych, — 


Bydgoszcz 


wejście Sienna 2. Qbo* Kośclołe- 
fMarjackiego. Teleton Nr. 172-71- 


i męską poleca 


Zoija Ansakowa 
Kraków, Wiśina L. 4 


Na składzie wszelkie przy” 
bory do krawieczyzny. 


Anteiigentna bezdzie- 
tna wdowa znająca go- 
spodarstwo — wykwintną 
kuchnię — zapasy spiżar- 
niane — oszczędna — czy: 
sta — obejmie posadę sa- 
modzielnej gospodyni chę- 
tnie probostwo. Kraków, 
Administracja Głosu Na- 
rodu pod „„,30-letnia. 


Kapelusze 


męskie 
na obecny sezsń po 


cenach zniżonych 
poleca 


Antoni Jarosz, 


Kraków, Sławkowska 24 
Dom XX. Marków. 


p ARACEAE 


Drzewka 


ceny zniżone, 
Zakład Sadowniczy 
e» 
é 
„Glinka! 
(własność krakowskiego Tow. Ugrodmiez.) 


Prądnik Czerwony 
Kraków, telefon 170-33. 


X. Prałata 


nicza 16. 294. 


Za dział ogłoszeń Redakcja nie bierze odpowiedzialności. 


20 gr. 


. 560 „ 
Sy.: NOS 
70 . 


Księgarnia Krakowska, 


Kraków ulica św. Krzyża 13. 


Zmarły niedawno O. Wiktor Catlrein T. J., 
jedna z największych powag w dziedzinie chrześci- 
jańskich nauk społecznych i moralnych, o książce 
X. Prof. Dra Leopolda Kopiera p. t. „Religion und 
Politik, Klerus und Politik“, tak się wyraził: 


„Książka ta powinnaby się znajdować w rę» 
ku każdego katolika wykształconego, a zwła- 
Szcza każdego księdza. 

Ńiniejszem zawiadamiamy, że pierwszą część 
tej książki posiadamy na składzie w połskiem tłu- 
maczeniu pióra 


p. t. KOŚCIÓŁ A POLITYKA 


w ósemce, stron 108. Cena egz, brosz. tylko Zł. 3°20, 
w opasce zwykłej, po wcześniejszem nadesłaniu pie- 
niędzy przekazem pocztowym lub na konto księgar- 
ni w P. K. O. Nr. 404-620. zł. 3-63, za pobraniem 
pocztowem zł, 5:05. 


Wysyłkę na zamówienia zamiejscowe 
uskuteczniamy odwrotną pocztą. i 


Drobne za wyraz . 
Układ tabelaryczny o 


Ogłoszenia zamiejscowe o 30%% drożej. 
Za zastrzeżeniemiejsca dolicza się 25 proc. 


Dra Jana Korzenkiewicza 
z Krakowa 


$rzy zakupnach £OWWGCU 
pomołymać sie na oślaszających się 


w „losie Narodu, 


E -CBJ) 
. . 10 gr 


500/, drożej. 
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